
Trzy dalsze zakłady przemyśli! 
bawełnianego wykonały plany 

roczne
(f) 13 bm. załogi trzech dal

szych zakładów przemysłu ba
wełnianego zameldowały o 
przedterminowym wykonaniu 
zadań produkcyjnych za rok 
1952.

Jako jedna z pierwszych przę
dzalni średnioprzędnyćh zamel
dowała o wykonaniu rocznego 
planu produkcji na 19 dni przed 
terminem załoga przędzalni 
ZPB w Moszczenicy. Załoga 
tych zakładów, składając się w 
90 proc. z młodzieży pochodze
nia wiejskiego, jest jedną z 
tych, które swe zadania wyko
nywały rytmicznie we wszyst
kich kwartałach bieżącego ro
ku, osiągając przy tym wysoką 
jakość produkowanej przędzy.

W walce o przedterminową 
realizację planów na czołowe 
miejsce wysunęli się robotnicy: 
Bolesław Gajda, Stanisława

Szychta i Maria List, którzy ob
sługując zwiększone ilości ma
szyn wykonali swe roczne plany 
produkcji w połowie październi
ka br.

Pian roczny wykonała rów
nież załoga tkalni ZPB im. Ró
ży Luksemburg.

Wśród tych, którzy pracą 
swą przyczynili się w najwięk
szym stopniu do sukcesu załogi 
znajdują się tkacze: Helena Ślu
sarek ' i M. Bartłomiejczyk, 
przekraczający stale swe nor
my produkcyjne o 25 — 30 proc., 
oraz młodzi, majstrowie — 
przodownicy: Henryk Klimczak 
i Henryk Gluba.

Trzecim zakładem przemysłu 
bawełnianego, który na 18 dni 
przed terminem wykonał swe 
roczne zadania, jest tkalnia 
ZPB im. Dywizji Kościuszkow
skiej w Łodzi. (PAP).

Wzruszająca manifestacja solidarności z walczącą Koreą 
na Kongresie Narodów w Obronie Pokoju

Płomienne przemówienie przedstawiciela delegacji radzieckiej
wybitnego pisarza I I j i  Erenburga

(TELE FO N EM  Z W IE D N IA  OD SPECJALNEG O  W Y S Ł A N N IK A  „T R Y B U N Y  L U D U “ )

Zajęcia praktyczne młodych pionierów 
kopalni Mysłowice

W zakładach pracy przygotowywane są 
choinki noworoczne dla dzieci

(fi Podobnie jak w latach u- 
bieglych tak i w roku 1953 w 
dniach od 1 —- 12 stycznia w 
zakładach pracy odbędą się dla 
dzieci praćowników tradycyjne 
„choinki noworoczne“ . Przygo
towują je zakładowe organiza
cje związkowe.

Program uroczystości choin
kowych przewiduje dla dzieci 
wiele atrakcji. Przewidziane są 
m. in, przedstawienia teatrów 
kukiełkowych, wyświetlanie f i l
mów dziecięcych oraz występy

j młodzieżowych zespołów arty- i 
I stycznych. Na „gwiazdkę“ dla 
! dzieci i młodzieży zakupione 
I będą również poważne ilości 
I książek.

W wielu świetlicach, domach 
| kultury, domach harcerza itp.
I — gdzie odbywać się będą 
| „choinki noworoczne“ , mali u - j 
| czestnicy tych uroczystości spot- i 
i kają -się z wybitnymi przodow- i 
j nikami i racjonalizatorami pra- ; 
| ćy, którzy opowiedzą dzieciom j 
i o swoim życiu i pracy. (PAP), i

Przód u jące placówki 
służby zdrowia

(f) Zarząd Główny Związku [ szpitala wydatnie pomogła le- 
Zaw. Prac. Służby Zdrowia | karzowi przemysłowemu kopai- 
przyznat przodującym placów- j ni ..Silesia“ w badaniach zaio-
kom zdrowotnym sztandary i g: górniczej.

Proporzec przechodni oraz na-, 
groda w wysokości 5 tys. zł 
przyznane zostały załodze Sana
torium Przeciwgruźliczego w 
Prabutach.

i proporce przechodnie, oraz dy
plomy uznania i nagrody pie
niężne — będące wyróżnieniem 
za osiągnięcia, uzyskane w III  
kwartale br.

Sztandar przechodni Zarządu 
Głównego Związku oraz nagro
dę pieniężną w wysokości (I tys. ,
zł po raz trzeci w br. otrzymał | ?‘® stacja pogotowia w Warsza-
Szpital Miejski nr 2 w Bielsku-

Spośród stacji Pogotowia Ra
tunkowego na- czoio wysunęła

Biaiej. Do osiągnięć jego zali
czyć należy przede wszystkim 
wykonanie planu usiug w 104.7 
procent, uruchomienie przyszpi
talnej specjalistycznej przycho
dni chirurgicznej oraz jednej z 
pierwszych w Polsce przyszpi
talnej przychodni dla schorzeń 
tarczycy. W szpitalu tym wpro- 
wadz.ono również wewnątrzza
kładowe doszkalanie personelu 
lekarskiego i pomocniczego. E- 
kipa lekarsko - pielęgniarska

wie. nagrodzona proporcem 
przechodnim oraz premią pie
niężną.

Za osiągnięcia w usprawnia
niu pracy, wykonywanie i prze
kraczanie planów usiug Zarząd 
Główny Zw. Zaw. Pracowni
ków Służby Zdrowia nagrodził 
trzy apteki dyplomami uznania 
oraz nagrodami pieniężnymi po 
2 tys. złotych. Są to apteki: nr 
105 we Włocławku, nr 70 w 
Warszawie i nr 33 w Szczecinie. 
(PAP)

Konferencją czytelników moskiewskiej 
fabryki „Kompresor“ poświęcona 

literaturze polskiej

Od trzech dni t&czy się na 
Kongresie Narodów' nacechowa
na największą troską dyskusja
0 zachowanie i utrwalenie po
koju. Dyskusja toczy się w 
atmosferze najszerszej swobody
1 tolerancji. Niejedna pada 
myśl, co do której na pewno nie 
ma absolutnej jednomyślności 
na Kongresie, np. trudno sobie 
wyobrazić jednomyślność dele
gatów', gdy członek delegacji 
hinduskiej zwolennik Gandhie- 
go głosi filozofię swego mistrza 
o stosowaniu biernego oporu 
wobec gwałtu.

Ale niemniej są chwile, w 
których wszelkie różnice zdań 
są zredukowane do minimum. 
Te chwile są najdonioślejsze.

Takie szczytowe chwile prze
żył Kongres na ostatnich posie
dzeniach podczas przemówienia 
przedstawiciela delegacji ra
dzieckiej I I ji Erenburga i pod
czas wystąpienia przedstawi
cielki bohaterskiego narodu ko
reańskiego Kim Jen Sun.

Uczestnicy Kongresu znużeni 
całodziennymi obradami nie 
zawsze dotrzymują kroku na po
siedzeniach nocnych. Gdy w so
botę wieczorem rozeszła się 
wiadomość, że w nocy przema
wiać będzie Ilja Erenburg, w 
■ciągu kilku minut sala kongre
sowa zapełniła się po brzegi. 
Delegaci, goście, obserwatorzy, 
dziennikarze — wszyscy byli na 
swych miejscach. Kiedy okoio 
22,30 przewodniczący oznajmił, 
że udziela głosu przedstawicie
lowi delegacji radzieckiej, cala 
sala zerw'ała się z miejsc, by 
długotrwałą i burzliwą owacją 
powitać znakomitego pisarza, 
płomiennego mówcę, wielkiego 
bojownika o pokój — reprezen
tanta wielkiego Kraju Rad, któ
rego całe 35-1 etnie istnienie jest 
oc< pierwszego dn#  nierozłącz
nie związane /, historią walki 
ludzkości o pokój.

Owacja dla przedstawiciela 
Kraju Rad byta hołdem naro
dów złożonym ■ krajowi, w któ
rym żyje w największej przy
jaźni i braterstwie 60 narodów, 
którego działalność na każdym 
kroku jest najszczerszym odbi
ciem pokojowych dążeń całej 
ludzkości, którego polityka za
graniczna jest oparta na całko
witym równouprawnieniu, wza

jemnym poszanowaniu nie
podległości i suwerenności.

Kraj, dzięki Któremu w wy
niku ostatniej wojny tyle naro
dów' odzyskało swoją wolność, 
dzięki któremu świat uratowa
ny został od barbarzyństwa fa
szystowskiego, dziś nosi wysoko 
sztandar niepodległości naro
dów zagrożonych przez dolaro
wy imperializm. Delegaci byli 
jakby przykuci do słów Eren
burga. Jak zawsze, gdy przema
wia, radością napełnia słucha
czy każda błyskotliwa myśl, ka
żda sarkastyczna uwaga pod ad
resem podżegaczy wojennych, 
gnębicieli wolności narodów', 
jak zawsze zachwycała głębią 
myśli i prostotą formy, jak zaw
sze wzruszał najgłębszy huma
nizm przebijający się w sło
wach pełnych troski o rozwój 
kultury ludzkiej, o szczęście 
dzieci, o szczęście człowieka.

Wiele razy przemówienie E- 
renburga przerywane było burz
liwymi oklaskami, ale gdy z pie
kącą ironią pod adresem Amery
kanów powiedział, że nawet je
śli się zgodzą „unieść ciężar pa
nowania nad światem“ , narody 
śwdata nigdy nie zgodzą się 
znosić ciężaru niewmli, gdy za
proponował, by Kongres po
twierdził święte prawo naro
dów do niepodległości, do ich 
własnego sposobu życia — Kon
gres jak jeden mąż długą, nie
milknącą ow'acją dat wyraz u- 
czuciom narodów protestujących 
przeciw hitlerowskim prakty
kom amerykańskich kolonizato
rów, narodów zdecydowanych 
wszystko uczynić, by pokrzy
żować nikczemne plany współ
czesnych handlarzy niewolni
ków.

Te same uczucia nienawiści 
i odrazy do amerykańskich cie- 
miężycieli manifestował Kon
gres, podczas przemówienia 
przedstawiciela męczeńskiej i 
bohatersko walczącej Korei.

Przemówienie delegatki ko
reańskiej Kim Jen Sun byto 
nieustannie przerywane długo
trwałymi oklaskami i owacjami. 
Kongres wyraził szczególnie swą 
aprobatę jej twierdzeniu o od
powiedzialności jaka ciąży ną 
narodzie amerykańskim za to,‘ 
że pozwala i dopuszcza do zbro
dni nieludzkich, dokonywanych 
przez soldateskę amerykańską. 
Słowa Kim Jen Sun były jakby 
uzupełnieniem słów wygłoszo
nych wczoraj przez Sun Czyn- 
lin, która przypomniała narodo

wi amerykańskiemu jego obo- j imperialistycznych morderców 
wiązek w!alki przeciw swym j koreańskich kobiet i dzieci, 
zbrodniczym władcom. Manife- j A. KOWALSKI
slacja Kongresu Narodów na (Szczegółowe sprawozdanie z 
cześć Korei była potępieniem I przebiegu obrad podajemy na 
ze strony narodów pod adresem I str. 2).

Oświadczenie
przewodniczącego Izby Ludowej NRD

wania agresywnej wojny prze- 
ciko krajom Wschodu. Ade- 
nauer ucieka się do takich 
środków dlatego, że widzi po
tężny, wzmagaj ący się nieu
stannie ruch oporu ludności za
chodnio _ niemieckiej. W takiej 
chwili wielki Kongres Pokoju 
w 'Wiedniu nabiera ogromnej 
wagi. Wybrani w sposób de
mokratyczny przedstawiciele 
ruchu obrońców pokoju z prze
szło 50 krajów zamanifestńją w 
Wiedniu wspólną zdecydowaną 
wolę uratowania pokoju w obli
czu wzmagającej się wciąż 
groźby wojny ze strony impe
rialistów amerykańskich i  ich 
popleczników. Ta manifestacja 
rzeczywistej opinii wszystkich 
narodów świata stanowi nowy 
ciężki cios dla podżegaczy wo
jennych, ponieważ Kongres Na
rodów w Obronie Pokoju wy- 
krzęsze z serc wszystkich na
rodów nowe potężne siły w 
walce o pokój.

BERLIN (PAP). Berlińska i 
prasa demokratyczna zamiesz
cza oświadczenie przewodniczą
cego Izby Ludowej NRD Dieck- 
manna złożone w związku z 
Kongresem Narodów w Obro
nie Pokoju.

Kongres Narodów — stwier
dził Dieckmann — zaczyna się 
w chwili, gdy ujawnił się wo
bec całego świata kryzys pań
stwowy w Bonn, wywołany 
zdradą ze strony Adenauera i 
antydemokratyczną działalno
ścią jego rządu. Po zakończo
nym niedawno drugim czytaniu 
układów wojennych sytuacja w 
Bonn zaostrza się w dalszym 
ciągu. Adenauer nie cofa się 
przed żadnymi środkami, na
wet przed stosowaniem prze
mocy, byle wykonać rozkaz 
swych mocodawców amerykań
skich i  doprowadzić do utwo
rzenia zachodnio - niemieckiej 
armii najemnej dla przygoto-

Naród koreański pozdrawia Kongres
(f) MOSKWA (PAP). W depe- j cle dla Kongresu Narodów w 

szy z Phenjanu agencja TASS ; Obronie Pokoju, 
podaje, że naród koreański po- j PEKIN (PAP). Agencja No- 
witał z ogromnym entuzjazmem j wych Chin podaje, że 62-letnia 
otwarcie w Wiedniu Kongresu | kobieta vietnamska, Wo Thi 
Narodów w Obronie Pokoju. j Hang, matka dwóch synów i

Ochotnicy pionierskiego zaciągu do górnictwa przechodzą prak
tyczne przeszkolenie w kopalniach pod kierunkiem doświad
czonych instruktorów . górników. Na zdjęciu: jeden z przodu
jących górników z kopalni Mysłowice objaśnia działanie m ło t

ka górniczego Foto c a f

Projekt rezolucji polskiej 
w sprawie przyjęcia 

nowych członków do ONZ

Naród koreański — pisze ct'to- 
wana przez TASS Centralna 
Agencja Telegraficzna Korei — 
jest, przekonany, że delegaci na 
Kongres potępią surowo agresję 
imperial i stów amery kat isk i ci:
przeciwko narodowi koreańskie- 

! mu t zażądają zdecydowanie za- 
i przestania wojny w Korei. Na- 
; ród koreański przesyła pozdro- 
| wienia wszystkim delegatom 
! na Kongres i wyraża przekona- 
j nie, że Kongres wniesie ogrom- 
; ny wkład w sprawę obrony 
: pokoju na całym świecie.

PEKIN (PAP). Agencja No- 
| wych Chin donosi, że 62 ame- 
i rykańskich i angielskich jeń- 
| ców wojennych z obozu jenie
ckiego Nr 5 w Korei północnej 
skierowało do Wiednia list, w 
którym deklarują swe popar-

córek, którzy zginęli w walce 
o niepodlegiość, zamieszkała na 
terytorium okupowanym przez 
kolonizatorów francuskich, 
przesłała do Kongresu Naro
dów w Obronie Pokoju list, w 
którym pisze m. in.:

— Wiadomość o zwołaniu 
Kongresu Narodów w Obronie 
Pokoju przepełniła mnie ogro
mną radością. Witam Kongres 
z całego serca. Pragnę, ażeby 
wszyscy delegaci mówili jak 
najwięcej o niezliczonych zbro
dniach agresorów, którzy mor
dują nasze dzieci i wnuki. 
Niechże cała ludzkość zjedno
czy się jeszcze bardziej w wal
ce o utrzymanie pokoju, ażeby 
inne matki na świecie nie mu
siały opłakiwać śmierci swych 
dzieci, tak jak ja.

(f) MOSKWA (PAP). 13 bm. 
odbyła się w klubie robotniczym 
fabryki moskiewskiej „Kom
presor“ konferencja czytelni
ków na temat „Literatura Pol
skiej Rzeczypospolitej Ludo
wej1'. W konferencji wzięli czyn 
ny udział robotnicy, urzędnicy i 
inżynierowie fabryki.

Konferencję zagaiła aspi- 
rantka Moskiewskiego Instytu
tu Literatury J. Stani ukowicz, 
po czym wygłoszono szereg re
feratów, w których oświetlono 
twórczość czołowych pisarzy 
polskich. Tokarz Dobriakow o- 
mówił w swym referacie twór
czość wybitnych poetów pol
skich Tuwima i Broniewskiego; 
technolog Łochmotowa poświę
ciła swój referat Adamowi Mic

kiewiczowi; tematem referatu 
inżyniera Dawydowej była 
twórczość Kruczkowskiego.

Inni uczestnicy konferencji o- 
mawiali rolę współczesnej pro
zy i poezji polskiej w walce o 
pokój.

Na konferencji obecni byli 
członkowie przebywającej w 
ZSRR delegacji pisarzy polskich 
z sekretarzem generalnym 
Związku Literatów Polskich Pu
tramentem na czele. Uczestni
cy konferencji powitali serdecz
nie polskich gości. J. Putrament 
podziękował zebranym za ser - 
deczne przyjęcie i wyraził ra
dość z powodu głębokiego za
interesowania ludzi radzieckich 
literaturą polską.

W 5 rocznicę 
pierwszej obniżki 

cen w ZSRR
(f) MOSKWA (PAP). 14 bm, 

upłynęła 5 rocznica pierwszej 
obniżki cen artykułów żywno
ściowych i towarów przemysło
wych przeprowadzonej w ZSRR. 
Prasa radziecka poświęciła ta* 
dacie obszerne artykuły.

Partia i rząd — piszą m, in. 
„Izwiestia“  — nadal również 
będą realizowały politykę syste
matycznych obniżek cen deta
licznych artykułów masowego 
spożycia. W nowej pięciolatce 
realna piaca .robotników i pra
cowników umysłowych zwiększy 
się — przy uwzględnieniu ob
niżek cen detalicznych — co naj
mniej o 30., proc., zaś dochody 
kołchoźników w gotówce i w 
naturze (w przeliczeniu na pie
niądze) wzrosną co najmniej o 
40 procent.

Przed Ogólnokrajową  
Konferencją KP Czechosłowacji
(a) PRAGA (PAP). W dniach 

6 i 17 grudnia br. odbędzie się 
v Pradze Ogólnokrajowa K o n - 
ierencja K o m u n is ty c z n e j  Partii
Czechosłowacji.

We wszystkich organizacjach 
partyjnych odbywa się szeroka 
iyskusja nad proponowanym 
przez Prezydium KC KPCz 
projektem nowego statutu Par
li,  który omówiony zostanie na 
konferencji.

Centralny organ partii „Rude 
Pravo“ systematycznie zamie
szcza materiały dyskusji nad 
projektem nowego statutu, 
tutorzy tych materiałów wyra- 
iają wielkie zadowolenie ze 
twołania konferencji partyjnej 
praż żywo interesują się pro
jektem nowego statutu. Projekt 
iowego statutu KPCz wzbudzi! 
j  wszystkich członków partii 
nocną wolę jeszcze szybszego 
narśzu naprzód i ofiarniejszej 
pracy nad budową socjalizmu. 
Wielu działaczy i członków par
tii podkreśla szczególne znacze
nie krytyki i samokrytyki.

W jednym z numerów dzien
nik „Rude Pravo“ zamieści! ob
szerny artykui pt. „Komuni
styczna Partia Związku Radziec
kiego — naszym nauczycielem, 
przykładem i wzorem“ .

„Komunistyczna Partia Cze
chosłowacji — pisze m. in. „Ru
de Pravo“  —- kierowana prze? 
towarzysza Klementa Gottwal- 
da, potrafiła zawsze demasko
wać wrogów partii i klasy ro
botniczej bez względu na sta
nowisko, jakie zajmowali. Kie
rowana I wychowywana prze? 
towarzysza Gottwalda partia 
nie zna kompromisu z wrogami 
i niezachwianie broni i utrzy
muje jedność swych szeregów. 
Komunistyczna Partia Czecho
słowacji, czerpiąc z doświad
czeń swego wielkiego wzoru 
KPZR, w oparciu o nowy sta
tut, wzmocni swą kierowniczą 
rolę i stanie się prawdziwym 
mózgiem, sercem i motorem 
zwycięskiej drogi narodu cze
chosłowackiego do socjalizmu“ .

Zjazd nauczycieli 
szkól budownictwa 

przemysłowego
(f) 14 bm. zakończył się w

Warszawie zjazd nauczycieli i 
wychowawców szkół Minister
stwa Budownictwa Przemysło
wego.

W czasie dwudniowych obrad 
uczestnicy zjazdu podzielili się 
swymi doświadczeniami w pra
cy dydaktycznej i wychowaw
czej ora?, omówili sposoby po
głębienia walki o lepsze wyniki 

\ nauczania i wychowania. W po- 
| szczególnych sekcjach przedy- 
! skutowano formy realizacji pro- 
| gramów nauczania i wychowa- 
| nia.
! W wyniku obrad postanowio- 
I no m. in. ściślej powiązać w 
| szkołach naukę teoretyczną z 
praktycznym przygotowaniem 
kadr budowlanych, szerzej za- 

j ?,najamiać uczniów z doświad- 
I czeniami przodującej w świecie 
techniki radzieckiej i w ca
łym procesie nauczania i wy
chowania czerpać szeroko boga
te wskazania z materiałów hi
storycznego X IX Zjazdu KPZR 
i Programu Wyborczego .Frontu 
Narodowego.

Wśród długotrwałej i serdecz
nej owacji uczestnicy zjazdu 
uchwalili tekst depeszy do Pre
zesa Rady Ministrów — Bole
sława Bieruta. (PAP).

l\a gromadzkich zebraniach 
członków spółdzielczości samopomocowej 

chłopi oceniają pracę GS-ów
(f) Ostatnio we wszystkich 

województwach odbywały się 
dalsze zebrania gromadzkie 
członków spółdzielczości samo
pomocowej. Na zebraniach tych 
chłopi oceniają dotychczasową 
działalność placówek spółdziel
czych, zapoznają Mę z uchwała
mi i Kongresu rolniczej spół
dzielczości zaopatrzenia i skupu 
oraz dokonują wyboru nowych 
komitetów członkowskich.

Na zebraniu w gromadzie 
Przyłek, w pow. ząbkowickim, 
licznie zebrani chłopi z uzna
niem wyrażali się o pracy miej
scowego sklepu spółdzielczego. 
Jak podkreślano w dyskusji, ni
gdy nie brakowało w sklepie 
potrzebnych gospodarzom towa
rów. takich, jak wiadra, garn
ki, kosy i piły. dostateczny by! 
wybór towarów tekstylnych. 
Wzorowa praca sklepu jest 
przede wszystkim . zasługą ko
mitetu członkowskiego. Człon
kowie komitetu Jaremkowski, 
Rożniawski, Czarnecka, ściśle 
współpracują z zarządem GS, 
są w staiym kontakcie z pra
cownikami sklepu, zwracając 
uwagę na właściwe ceny, rze

telność wagi, dokonują podziału 
atrakcyjnych towarów wśród 
rolników.

Dobrymi wynikami poszczy
cić się może również komitet 
członkowski w gromadzie Ka
mieniec.

Na zebraniu w Stoszowicach, 
i w pow. Ząbkowice, ostro skry- 
! tykowano pracę zarządu GS. 
j Jeden z chiopów Legudzieński 
zwrócił uwagę zarządowi, że w 

! sklepie od trzech lat leży zapas J kos. natomiast chłopi sąsiednich 
! gromad narzekają na ich brak. 
i Często brak w sklepie potrze- 
! bnych towarów.
! Komitet członkowski — jak 
! stwierdzono —- nie interesował 
| się tymi sprawami. Toteż do 
j nowego komitetu chłopi wybra
l i  rolników, którzy cieszą się 
i ogólnym zaufaniem gromady,
I Na zebraniu gromadzkim, we 
- Wsi Laskowice w pow. prudnic- 
| kim chłopi ostro skrytykowali 
¡pracę sklepowego Piotra Kani. 
| Sklepowy Kania, jak stwierdzo- 
j no w czasie dyskusji, zaniedbał 
¡sklep, w którym nie było po- 
1 trzebnyeh towarów.

„Bardzo często w naszym 
sklepie w Laskowicach nie mo
żna było kupić cukru, papiero
sów czy pasty do obuwia — po
wiedział m. in. średniorolny go
spodarz Kazimierz Łączyński — 
gdyż sklepowy Kania zamiast 
przywieźć towar z magazynu 
GS-u, do czego był w myśl u- 
mowy zobowiązany, popijał w 

¡sklepie“ . Franciszek Strzępek 
| przewodniczący spółdzielni pro
dukcyjnej w Laskowicach 
‘stwierdził, iż w czasie żniw brak 
¡było w sklepie oliwy i sma
rów. które w dużych ilościach 
leżały na składzie w magazynie 
GS-u, a sklepowy Kania nie za
troszczy! się o sprowadzenie ich 
do Laskowic.

Liczni dyskutanci zwrócili u- 
wagę na słabą pracę komitetu 
członkowskiego.

Uczestnicy zebrania w Lasko
wicach jednomyślnie uchwalili 
wystąpić do zarządu GS-u o u- 
sunięcie dotychczasowego skle
powego Piotra Kani. Jednocześ
nie uzupełniono również skład 
komitetu członkowskiego, wybie
rając chłopów dających gwaran
cję sumiennej pracy. (PAP)

Szeroki rozw ó j b u d o w n ic tw a  
m ieszkaniow ego na D o lnym  Śląsku

(f) NOWY JORK (PAP). Spec- ; 
jalna Komisja Polityczna Zgro
madzenia Ogólnego przystąpiła ; 
do omawiania sprawy przyjęcia ; 
nowych członków do ONZ. W j 
czasie dyskusji zabrał głos dele- i 
gat polski ambasador Jerzy M i- : 
chaiowski, który przedstawi! 
następujący projekt rezolucji: !

„Zgromadzenie Ogólne zwra
ca się do Rady Bezpieczeństwa 
z prośbą o rozpatrzenie podań
0 przyjęcie na członków ONZ 
następujących państw: Albanii,

: Mongolskiej Republiki Ludowej, 
i Bułgarii, Rumunii, Węgier, Fin- 
| landii, Wioch, Portugalii, Irlan- 
i dii, Jordanu, Austrii, Cejlonu,
¡ Nepalu i  Libii. Rada Bezpie- 
i czeństwa rozpatrzy zgłoszenia 
wymienionych wyżej państw w 
celu przedstawienia zalecenia o 
jednoczesnym przyjęciu wszyst
kich tych państw na członków 
ONZ“ .

Uzasadniając powyższy wnio
sek, delegat polski przypomniał, 
że od chwili powstania ONZ 
przyjęto do niej zaledwie 9 no
wych członków (Afganistan, 
Burma, Indonezja, Islandia. 
Izrael, Pakistan, Syjam, Szwe
cja i  Jemen), a od dłuższego 
czasu ONZ nie załatwiła podań 
14 państw o przyjęcie ich do 
ONZ. Już w 1946 r. Stany Zjed
noczone przy pomocy W. Bryta
n ii sprzeciwiały się kategorycz
nie przyjęciu Albanii i Mongol
skiej Republiki Ludowej do 
ONZ, mimo że państwa te u- 
czestniczyiy w ostatniej wojnie
1 aktywnie brały udział w wal
ce z faszyzmem hitlerowskim i 
imperializmem japońskim.

Wskazując na fakt. że USA i 
W. Brytania popierają podania 
Wioch i Finlandii, przeciwsta
wiając się równocześnie u- 
wzglednieniu podań Bułgarii. 
Rumunii i Węgier — delegat 
polski oświadczy): .Jest to prze
jaw szkodliwej dla pokoju po
lityki dyskryminacyjnej; jest to 
równocześnie przejaw bezsilnej 
nienawiści wobec ustroju, który 
zrywa z eksploatacją, wobec na
rodów, które bronią swej nie
podległości i suwerenności oraz 
nie chcą być narzędziem impe
rialistycznej polityki Stanów 
Zjednoczonych. ' 1 Y Y '

W dalszym ciągu swego prze
mówienia delegat polski prze
strzegł przed próbami obejścia 
postanowień Karty NZ. przed 
próbami pogwałcenia zasady jed
nomyślności wielkich mocarstw 
w Radzie Bezpieczeństwa. Mów
ca przypomniał, że Trybunat 
Haski w orzeczeniu z 3 marca

1950 r. musiał przyznać, iż pró
ba pozbawienia Rady Bezpie
czeństwa kompetencji w sprawie 
nowych członków ONZ — jest 
sprzeczna z Kartą NZ. Politycz
na i prawna porażka Stanów 
Zjednoczonych i W. Brytanii o- 
raz ich zwolenników nie zmieni

ła  jednak ich postępowania, co 
znalazło wyraz w przedstawio- 

j nych obecnie rezolucjach, wy
suniętych przez niektóre kraje 
Ameryki Łacińskiej. Z rezolu
cji tych, inspirowanych przez 

i USA. wynika, że Stany Zjedno
czone pragną uniwersalnie zamk- 
: nąć dostęp do ONZ dla krajów 
demokracji ludowej, tj. dla kra
jów o innej strukturze spolecz- 

; nej, o innym ustroju i o innej 
: polityce niż USA. Tak więc, Sta- 
j ny Zjednoczone dążą do tego, by 
| przekształcić ONZ w organiza- 
jeję państw głosujących jednoli
cie z delegacją amerykańską,

' w klub państw, które już są lub 
i będą w przyszłości uczestnikami 
j bloków agresywnych.
| Ambasador Michaiowski po- 
; ruszył następnie sprawę podań 
i Japonii. Vietnamu. Laosu, Kam
bodży i Korei Południowej w 
sprawie przyjęcia ich do ONZ. 
Mówca zaznaczył, że kraje te 
nie mogą być uznane za pań- 

Istwa zdolne do wykonywania 
! zobowiązań Karty. Południowa 
Korea — powiedział Michałow
ski — jest krajem okupowa- 

■nym i pozbawionym wszelkich 
i atrybutów suwerenności i pań- 
: stwowości. To samo dotyczy 
trzech tzw. państw Indochin. 
Jeśli chodzi o Japonię, to Stany 
Zjednoczone i inne państwa za
warły z nią separatystyczny 

■ traktat pokojowy, którego nie 
i uznaje Związek Radziecki, Chi
ny Ludowe oraz wiele innych 

¡państw. Japonia jest okupowa
na przez wojska amerykańskie. 

¡Stany Zjednoczone przekształci
ł y  ten kraj w bazę wypadową, 
służącą celom agresywnym USA 

1 na Korei.
Z tych względów podania Ja

ponii, Vietnamu, Laosu, Karr.bo. 
dż.y i Korei Południowej o przy
jęcie ich do ONZ — nie mogą 
być uwzględnione.

W zakończeniu swego prze- 
! mówienia Michałowski oświad- 
i czyi, że sprawa przyjęcia no- 
| wych członków do ONZ może 
być rozwiązana w warunkach 

! szczerej współpracy wielkich 
mocarstw, poszanowania Karty 
NZ i uczciwego ustosunkowania 

! się do suwerennych państw bez 
I względu na ich. ustrój politycz
ny i gospodarczy.

(f) Na Dolnym Śląsku, jed
nym z najbardziej zniszczonych 
w trakcie działań wojennych re
jonów naszego kraju, z każdym 
rokiem znikają szkielety wypa
lonych domów i zwaliska gru- 

jzów. Nowe zabudowania, całe 
¡osiedla mieszkaniowe wyrasta
jące 'obok wielkich zakładów 
przemysłowych znaczą szlak re
alizacji naszych planów odbu
dowy i rozbudowy Ziem Odzy
skanych.

Ostatnie trzechlecie — 1949, 
1950 i 1951 rok — zamknęła cy
fra 20.900 oddanych do użytku 
na Dolnym Śląsku izb miesz
kalnych. Bieżący rok zaznaczy! 
się dalszym postępem w tej 
dziedzinie. Według dotychczaso
wych danych uzyskano już 
4.258 izb mieszkalnych.

i Centrum pracy jest Wrocław 
J — miasto, któremu Program 
¡Frontu Narodowego wytyczył 
| wspaniałe perspektywy rozwo
ju. Głównym terenem odbudo- 

j wy są obecnie trzy wielkie osie- 
[ dla robotnicze — „Przodowni- 
¡ków pracy“ , im. Elizy Orzesz- 
jkowej oraz „Psie Pole“ . M. in. 
¡plan odbudowy osiedla „Przo- 
¡downików pracy“ za 1952 rok 
¡został już zrealizowany w 100 
proc. Odbudowano tutaj 913 izb 
mieszkalnych dla rodzin robot
ników Fabryki Wodomierzy, 
Pafawagu, Zakładów „Archime
des“ i Fabryki Urządzeń Mecha
nicznych. W osiedlu im. Elizy 
Orzeszkowej wybudowano już 
1.218 izb. Przy odbudowywa
nych domach uruchamia się no
we placówki soejalno-usługowe.

Odbudowuje się również 216

¡izb mieszkalnych w dzielnicy 
| Pilczyce.
i Na terenie osiedla dla robot- 
i ników Kombinatu Chemiczne- 
! go „Rokita“ prace dobie- 
igają końca. Wkrótce oddanych 
zostanie 96 nowych izb miesz- 

jkalnych. Dla robotników „Cel- 
! wiskozy“ i innych zakładów 
! przemysłowych Jeleniej Góry 
i buduje się 7 bloków mieszkal
nych, z których każdy będzie 

¡posiada! około 30 izb. Postępu- 
) je naprzód praca przy budo
wie osiedla dla włókniarzy Bie
lawy oraz robotników innych 
zakładów przemysłowych.

Przy pracach budowlanych na 
Dolnym Śląsku zastosowano 
najnowocześniejszy sprzęt pro
dukcji radzieckiej i polskiej 
jak m. in. koparki, spychacze 
wywrotki. (PAPf

Przy
u szefa delegacji

(f) NOWY JORK (PAP). Szef 
: delegacji polskiej na VII sesję 
¡ Zgromad?.enia Ogólnego ONZ 
min. Stanisław Skrzeszewski 

: wydal przyjęcie dla uczestni- 
! ków V II sesji Zgromadzenia 
: Ogólnego. Na ¡przyjęciu byli ró
wnież obecni liczni .przedstawi- 

¡ ciele prasy i postępowych kół 
i amerykańskich.

W przyjęciu wzięło udział o- 
¡ koło 500 osób, w tym delega- 
i cje: radziecka, ukraińska, bia- 
¡ ioruska, czechosłowacka, dele- 
; gacje krajów Azji, Afryki. A- 
¡ meryki Łacińskiej i innych kra- 
j jów _ członków ONZ.
* W czasie przyjęcia wyświe-

j ę c i e

polskiej w  ONZ
| tlono 3 polskie filmy dokumen- 
tarne: „Ołtarz Wita Stwosza“ , 

| „Mazowsze“  i „Warszawa“ , któ- 
j re przez zebranych zostały 
przyjęte z wielkim zaintereso- 

: waniem.i

DZI Ś U NUMERZE:
IA N  T O R O S C Z Y K : N arzę- 

d z io w n ia  pozostała w  ty le

SERGIUSZ B O R Z E N K O : Na 
l in i i  ognia

L. S T E F A N O W IC Z : R o z w ija j
m y s p o rt na naszych b u 
dow lach  so c ja lizm u . cze r
p iąc p rz y k ła d y  z dośw iad 
czeń ra dz ie ck ich
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Cios w czułe miejsce
Delegacja Stanów Zjednoczo

nych w Komisji Ekonomicznej 
ONZ poniosła najdotkliwszą z do
tychczasowych porażek. Wbrew 
ostremu oporowi delegata ame
rykańskiego, oporowi, któremu 
towarzyszyły zakulisowe szan
taże i groźby, Komisja Ekono
miczna uchwaliła rezolucję po
twierdzającą prawo wszystkich 
krajów do swobodnego dyspo
nowania swymi bogactwami na
turalnymi oraz ich eksploa
tacji. Porażka ta jest tym 
bardziej dla imperialistów 
amerykańskich bolesna, że je
dyny głos jaki przeciwko tej 
uchwale padł był głosem .. 
delegata amerykańskiego. Dele
gaci innych krajów imperiali
stycznych, W. Brytanii, Francji 
i in„ którzy w dyskusji wystę
powali przeciw rezolucji, wobec 
zdecydowanego nastroju więk
szości delegacji woleli ostrożnie 
wstrzymać się od głosu. Za re
zolucją głosowało 5 delegacji 
obozu pokoju, 13 krajów Azji i 
Afryki oraz 12 krajów Ameryki 
Łacińskiej, łącznie — przedsta
wiciele 30 krajów’.

Odrzucone zostały również 
poprawki delegacji amerykań
skiej. zmierzające do zagwaran
towania interesów kapitału za
granicznego W’ poszczególnych 
krajach.

Podkreślić należy rolę dele
gacji hinduskiej, która pospie
szyła z poprawką zmierzającą 
do stępienia antyimperialistycz- 
nego ostrza wniesionej rezolucji.

Szczególne zdenerwowanie de
legata amerykańskiego musiał 
wzbudzić fakt, że rezolucja 
zgłoszona została przez dwra 
kraje południowo - amerykań
skie — Urugwaj i Boliwię — 
oraz poparta przez dalszych 10 
delegacji krajów tego obszaru 
geograficznego. Trzeba pamię
tać bowiem, że Ameryka Po
łudniowa jest terenem, na któ
rym zainwestowane są olbrzy
mie kapitały USA i że kraje 
te stanowią obiekt bezlitosnej 
eksploatacji kolonialnej ze stro
ny imperializmu amerykańskie
go. W większości z nich praw
dziwymi panami są wielkie kon
cerny amerykańskie, jak Stan
dard Oil Rockefellera, który 
np. w Wenezueli wydobywa po
łowę całej ropy naftowej albo 
United Fruit Company, który 
w Ameryce Środkowej jest 
..właścicielem“ kilku państw. 
Ostatnio — w obliczu wzrostu i 
ruchów' narodowo - wyzwoleń- i 
czych w Azji i Afryce, a co za 
tym idzie i rosnących obaw mo
nopolistów amerykańskich co do 
„bezpieczeństwa“ ich kapitałów 
w tych krajach — penetracja 
amerykańskiego kapitału do 
Ameryki Łacińskiej zwiększyła 
się jeszcze bardziej.

I właśnie z tej strony, którą 
imperialiści traktowali jako sto
sunkowo najbardziej „pewną“ 
spada na nich tego rodzaju po
rażka! Raz jeszcze przekonują 
się. imperialiści, że czasy „spo
kojnego“ łupienia obcych kra
jów — należą bezpowTotnie do 
przeszłości.

Dią rekinów z Wall Street 
jest to tym bardziej groźne, że

w’ niektórych krajach Ameryki 
Łacińskiej, sprawa nacjonali
zacji została już przeprowa
dzona. Tak np. Boliwia (współ
autor rezolucji) upaństwowi
ła już swe główne boga
ctwo — cynę, którą eksploato
wały dotychczas koncerny USA. 
Równocześnie — nacjonalizacja 
staje się coraz powszechniej
szym żądaniem najszerszych 
warstw społeczeństwa w innych 
krajach Ameryki Łacińskiej. 
W Wenezueli w ostatnich wy
borach najwyższą liczbę głosów 
zdobyła partia URD. która szła 
do urn pod hasłem walki z ka
pitałem amerykańskim. Niebez
pieczeństwo dla imperialistów 
było tu tak poważne, że gwał
cąc brutalnie elementarne za
sady praworządności, sfałszo
wali wybory, spowodowali za
mach stanu i ogłoszenie jawnej 
dyktatury szefa kliki oficerskiej 
płk. Jimeneza.

Rezolucja Boliwii i ŁIrugwaju 
skierowana była nie tylko prze
ciwko imperialistom amerykań
skim ale i przeciwko innym 
państwom imperialistycznym. 
Charakterystyczna pod tym 
względem jest druga część rezo
lucji, która „zaleca członkom 
ONZ powstrzymanie się od kro
ków beznośrednio lub pośrednio 
zmierzających do przeszkodze
nia w sprawowaniu suweren
ności jakiegokolwiek państwa 
nad jego zasobami naturalny
mi“. Ta część rezolucji stanowi 
otw'arte potępienie m. in. rządu 
brytyjskiego, który w> odwet za 
nacjonalizacje nafty przez rząd 
irański ogłosi! wokół Iranu blo
kadę, mającą uniemożliwić 
sprzedaż tej nafty innym kra
jom. Równocześnie ta część re
zolucji jest próbą zabezpiecze
nia się przed nagłymi pucza
mi faszystowskimi w rodzaju 
przewrotu pik. Jimeneza 1 jego 
waszyngtońskich opiekunów.

Rezolucja Urugwaju 1 Boll- 
wii jest bezpośrednim wyni
kiem rosnącej presji mas ludo
wych obu tych krajów a rów
nocześnie — odzwierciedleniem 
nastrojów, jakie panują w ca
łej Ameryce Łacińskiej. Szero
kie poparcie jakie rezolucja ta 
znalazła w delegacjach krajów 
arabskich I azjatyckich świad
czy o tym, że walka tych na
rodów przeciw imperialistycz
nym wyzyskiwaczom znajduje 
również odbicie na forum ONZ. 
Rezolucją Urugwaju i Boliwii 
— to nowy przejaw sprzeczno
ści, toczących blok amerykański :

Dotychczasowa, trzeba przy
znać, bardzo w tej dziedzinie 
bogate doświadczenia wskazują, 
że monopoliści amerykańscy nie 
zrezygnują ze swych zamiarów 
i uczynią wszystko — nie co
fając się przed zbrodniami 
i faszystowskimi puczami — by 
nie tylko utrzymać ale zagar
nąć nowe rynki dla swych ka
pitałów'. Uchwala Komisji Eko- j 
nomicznej ONZ jest jednak jesz- j 
cze jednym dowodem, że na tej 
drodze będą się piętrzyć przed 
łupieżcami z Wall Street coraz 
poważniejsze przeszkody.

'  B. Z.

W ob r o n i ę  po k o f u 
i s u w e r e n n  o ś c i n a r o d ó w

Trip«

Dalsze obrady Kongresu w  W iedniu
(f) WIEDEŃ (PAP), Jak już donosiliśmy, Kongres Narodów 

w Obronie Pokoju zebrał się ponownie w  późnych godzinach 
wieczornych dnia 13 hm., po w ie lk ie j manifestacji ludności 
Wiednia.

Na posiedzeniu tym przewod-
niczyl prof. Bernal (Wielka Bry
tania). Zakomunikował on, że 
do prezydium dokooptowano 
szereg osób. które przybyły na 
Kongres z ppóźnieniem. W skład 
prezydium- weszli m. in.: pa
stor Niemoeller, dziekan Hew
lett Johnson. Monika Felton o- 
raz więlu przedstawicieli naro
dów A fryk i i Azji.

Jako pierwszy przemawiał 
Percy Beleher, labourżysta an
gielski, sekretarz generalny 
związku zawodowego robotni
ków przemysłu tytoniowego.
Jest on również kaznodzieją 
świeckim w angielskim kościele 
metodystów.

Beleher oświadczył, że po 
wojnie naród angielski spodzie
wał się, iż nastała wreszcie era 
wzajemnego zrozumienia mię
dzy narodami, era powszechne
go pokoju. Ale te nadzieje obró
cone zostały w niwecz.

Beleher omówił szczegółowo 
zgubne następstwa podporząd
kowania Anglii dyktatowi Sta
nów Zjednoczonych i  wzięcia 
przez nią udziału w wyścigu 
zbrojeń. Stwierdził on, że obec- . DaTrlem 
nie niezawisłości narodowej An-

woj.nie, o swej polityce zagra
nicznej.

Kończąc delegat austriacki za
proponował, aby rezolucja Kon
gresu Narodów zawierała punkt

1) niezwłocznego zaprzestania wzywający wielkie mocarstwa
wojny w Korei; * do podjęcia rokowań w sprawie

2) rokowań za pośrednictwem j traktatu Z Austrią i  deklarowała
ONZ między pięcioma wielkimi ¡poparcie dążgń narodu a.ustriac- 
mocarstwami, z udziałem Chiń- i kiego do położenia kresu okupa- 
skiej Republiki Ludowej, dla ’cji Austrii, do zapewnienia jej 
uregulowania wszystkich głów-j niepodległości i  demokratyczne- 
nych rozbieżności; ] go rozwoju.

3) kontrolowanego rozbroję- i Z kolei uczestnicy Kongresu 
nia i zakazu wszystkich rodzą- ¡powitali manifestacyjnie przed- 
jów broni masowej zagłady. j stawicielkę Korei Kim Jen Sun

, dajac wyraz swej solidarności zBurzliwą owacją powitali de- bohaterskim narodem k0reań-
legac, ukazanie się na trybunie , skim. Kim Jen Sun wystąpiła ze 
psarza radzieckiego I I j ,  Eren- !w, t j  oskarżeniem a„
burga. Jego płomienna mowa , gresorów amerykańskich, którzy 
była niejednokrotnie przerywa- ; nig cofaj j przed żadną z5r0_ 
na hucznymi oklaskami. i dnią wobec milujaceg0 pokój

W dalszym ciągu posiedzenia I ; pracę narodu koreańskiego, 
przemawiali b. poseł do Kon- j chcąc zmusić do kapitulacji
Sr es u argentyńskiego John W il- 1 naród ' "koreański — stwierdza 
liams Cooke i  pisarz boliwijski I m_ in. • mówczyni — Ameryka
Jesus Lara. Cooke zaatakował 
ostro imperializm, który dławi 
narody Ameryki Południowej.

W niedzielę przed południem, 
w trzecim dniu obrad Kongresu 
Narodów, przewodnictwo objęła 
pani Sun Czin-lin, wdowa po 
Sun Jat-senie. Wiceprzewodni
czącym jest delegat niemiecki

glii zagraża większe niż kiedy
kolwiek niebezpieczeństwo.

Naród angielski może wal
czyć skutecznie o zachowanie 
swej niezależności jedynie w 
tym wypadku, jeśli będzie go
tów przyznać takie samo pra
wo do niezawisłości wszystkim 
innym narodom. Właśnie dlate
go — stwierdził na zakończenie 
Beleher —• żądamy7 natych
miastowego położenia kresu 
wojnie w Korei, w Indochinach 
i na Malajach.

Z kolei zabrał głos znany eko
nomista hinduski Kumarappa. 
Po obszernym omówieniu poglą
dów Gandhiego i jego zwolen
ników, Kumarappa przeszedł do 
charakterystyki obecnej sytuacji

, Pierwszym mówcą był dele
gat Wenezueli generał Gavai- 
don, przewodniczący wenezuel
skiego Komitetu Walki o Po
kój i  Demokrację. Gen. Gaval- 
don zobrazował rozwój ruchu 
obrońców pokoju w swoim kra
ju. Potępił on rządy wysyłają
ce swe wojska do Korei dla 
wzięcia udziału w zbrodniczej 
wojnie agresywnej rozpętanej 
przez interwentów amerykań
skich.

Z kolei zabrał głos sędziwy7 
80-letni przywódca Ligi Muzuł
mańskiej w Kraju Zakauka
skim, Azerbejdżanin Szeik Ali 
Zadeh el Ullem. Podkreślił on, 
że zamieszkujący7 kwitnące zie
mie Związku. Radzieckiego ma-

mjędzynarodowej. Garstka kapi- ; hometanie i  ich duchowni bio
rą czymny udział w obronie po
koju. Wszystkie narody maho- 
metańskie w ZSRR — stwier
dził mówca — mogą dziś pra
cować w pokoju i dobrobycie, 
w warunkach, jakich nigdy da
wniej nie miały. Gdy widzimy 
potężne budownictwo Związku 
Radzieckiego, budowę giganty
cznych kanałów i wytyczanie 
nowych dróg wodnych, przeko
nani jesteśmy7, że również ma
hometanie Bliskiego Wschodu 
pragnęliby7 zmienić koryta Ty
grysu i  Eufratu, aby użyźnić 
swe ziemie. Rozumiemy dąże
nia Iraku i Iranu do, uz57skania 
wolności i niezawisłości da za
pewnienia sobie pokoju i dobro
bytu.

¡kazanie morderców inspirowanych 
przez wywiad amerykański 

w Czechosłowacji
(f) PRAGA (PAP). Przed Są

dem Państwowym w mieście 
Trzebiczu odbył się proces Ja
na Dworzaka. jego syna Jana 
Dworzaka i Józefa Sedlaczka 
oskarżonych o działalność an
typaństwową.

Oskarżeni byli związani z a- 
gentami wywiadu amerykań
skiego, na których rozkaz pod
palali mienie społeczne, usiło
wali terroryzować pracowni
ków 'erenowych organów wła
dzy państwowej i aktyw7: stów7 
spółdzielni rolniczych. Rozsie
wali oni wrogie, oszczercze 
plotki. Obawiając się zdema
skowania swej zbrodniczej 
działalności Jan Dworzak (oj
ciec) zamordował Marię Dwo- 
rzakową, swą svnow7ę.

Wszyscy oskarżeni przyznali 
się do popełnionych przestępstw1. 
Oskarżeni zeznali zwłaszcza, że 
przygotowywali wykazy miesz
kańców7 sw7ej wsi — aktywi
stów, oddanych ustrojowi lu
dowo - demokratycznemu, któ
rzy mieli być zamordowani w7 
wypadku rozpętania przez im- : 
perialistów' amerykańskich no- • 
wej wmjny światowej.

Zeznania1 świadków7 całkowi- | 
cie potwierdziły zbrodnie po- j 
pełnione przez oskarżonych..

Sąd Państwowy skazał Jana j. 
Dworzaka (ojca) i  Jana Dwo- j 
rzaka (syna) na karę śmierci, j 
a Józefa Sedlaczka na 25 lat j 
więzienia.

talistów amerykańskich — oś
wiadczył mówca — chce zaha- ; 
mow'ać wzrost świadomości mas j 
¡Udowych, które domagają się | 
sprawiedliwości.

Delegat hinduski proponuje. | 
by w' celu okiełznania imperią- ! 
lizmu amerykańskiego wszyst- ; 
kie narody zorganizowały świa- i 
towy bojkot towarów amery- 
kańskich i odizolowały USA od ; 
pozostałej ludzkości.

Przewodniczący zawiadomił u- , 
czestników7 Kongresu, że wpfy- ; 
nęły dw7a orędzia ze Stanów i 
Zjednoczonych, skąd nie wszy- i 
scv delegaci mogli przybyć do : 
Wiednia; Pierwsze orędzie na- j 
desłał sekretarz amerykańskie- . 
go komitetu inicjatywy Uphaus. j 
który w7ita uczestników Kongre- 1 
su i wyraża przekonanie. że i 
Kongres ten wniesie wielki j 
wkład w spraw7ę obrony poko- i 
ju. Drugie orędzie skierował do 
Kongresu Peccari, przewodni
czący nowojorskiego oddziału 
związku zawodowego górników7 
i metalowców7, który to oddział 
zrzesza około stu tysięcy człon
ków.

Członkowie związku zawodo
wego, na którego czele stoi Pec
cari, domagają się w7 imię in
teresów7 narodu amerykańskie
go:

Następnie przemawia! przed
stawiciel Austrii Dobretsbergei7, 
profesor ekonomii ha Uniwersy- j 
tecie w Grazu. Omówił on spra
wę tzw. integracji Europy za
chodniej przez tworzenie unii go
spodarczych i płatniczych, jak 
również przez organizowanie 
tzw. „armii europejskiej“ i „par
lamentu zachodnio-europejskie
go“ . Uczony austriacki podkre
ślił, że likwidowana jest w7 ten 
sposób suwerenność narodów, 
które tracą przysługujące im 
praw7o decydowania o pokoju i

nie bombardują wsie i miastecz
ka bez żadnego znaczenia stra
tegicznego, atakują osiedla le
żące już w gruzach, w których 
szukają schronienia bezdomne 
sieroty. Zwracając się do oby
wateli amerykańskich, Kim Jen 
Sun zapytuje, czy ich sumienie 
godzi się z faktem, że w fabry
kach amerykańskich wytwarza
ne są bombowce i działa, które 
niszczą piękną ziemię koreań
ską. Czy wiecie — oświadcza 
Kim. Jen Sun, zwracając się do 
matek amerykańskich — że twa
rze waszych bliskich są napięt
nowane, że ręce waszych synów 
i mężów splamione są krwią 
przelaną w Korei? Jeżeli kocha
cie swoich . synów i mężów, 
dlaczego pozwalacie im mordo
wać naszych bliskich, których 
przecież także kochamy? Dla
czego pozwalacie im, by sprze
dawali się za dolary Wall 
Street? Dlaczego pozw7alacie im, 
by przybywali na Koreę jako 
kaci?

Wszyscy obecni słuchają z co
raz większym napięciem słów 
przedstawicielki Korei, oskarża
jącej zbrodniarzy w imieniu se
tek tysięcy ofiar agresji, w imie
niu pomordowanych mężczyzn, 
kobiet i  dzieci.

Ziemia koreańska — mówi 
dalej Kim Jen Sun—zalana jest 
krwią. Pod flagą Organizacji 
Narodów Zjednoczonych zamor
dowano 120 tysięcy ludzi w  jed
nej tylko prowincji północno- 
koreańskiej. Były to przeważnie 
kobiety i dzieci. Wszędzie tam, 
gdzie stanie noga żołnierza ame
rykańskiego, pozostają po, nim, 
jako świadectwo jego zbrodni, 
masowe groby. Żołnierze ame
rykańscy zmusili jedną z, na
szych matek do zjedzenia wy
rwanego oka jej dziecka. Cię
żarnej kobiecie ucięli rękę i no
gę, rozpruli jej. brzuch i  po
ćwiartowali wyjęte z łona 
¿iziecko,

W oczach wielu uczestników | 
Kongresu widać łzy. Szlocha 
delegat hinduski Kiczlew, pła- 1 
cze jedna z delegatek południc- j 
wo - amerykańskich. Delegaci i 
USA zakrywają twarze rękoma, j

Jednakże agresorzy impęria- j 
listyczni — stwierdza Kim Jen j 
Sun — nie zdołają nigdy rzucić j 
,na kolana narodu koreańskie- ; 
go, gdyż naród koreański kocha i 
wolność i gotów jest poświęcić j 
dla niej życie. Wszystkie narody i

i powinny zażądać wycofania
i wojsk obcych z Korei i natych- 
i miastowego położenia kresu 
i zbrodniczej wojnie. Cała iudz- 
I kość powinna^zażądać paktu po
koju między pięcioma mocar
stwami, jako rękojmi długo
trwałego pokoju świata! Niech 
żyje pokój między narodami!

Po przemówieniu Koreanki 
wybuchła długotrwała owacja. 
Wszycy wstają. Z różnych stron 
sali biegną ku niej delegaci ,— 
Amerykanie. Anglicy, Polacy, 
Arabowie, Murzyni, Chińczycy i 
inni — by uścisnąć" dłonie przed
stawicielki bohaterskiego naro
du. Delegatka Korei, niesiona 
na ramionach przyjaciół dzięku
je wzruszona wszystkim obec
nym za tak wymowne wyrazy 
solida rnościf

Następnie wiceprzewodniczący 
j Franz Dahlem (NRD) zapowiada 
w serdecznych słowach wystą
pienie delegata polskiego Jaro
sława Iwaszkiewicza, który 
wśród oklasków zebranych 
wchodzi na trybunę. (Przemó
wienie Iwaszkiewicza podajemy 
poniżej).

Z kolei przemawiał delegat 
grecki prof. Kokalls. Omówił 
on przygotowania wojenne mo- 
narcho-faszystowskiego rządu w 
Atenach, który, realizując wy
tyczne Waszyngtonu, pragnie 
wciągnąć naród grecki do sza
leńczej wojny przeciwko obo
zowi pokoju. Ale naród grecki 
przeciwstawia się tym planom. 
Naród grecki nie będzie nigdy 
wałczył przeciwko Związkowi 
Radzieckiemu i innym krajom 
obozu pokoju.

Następnie przemawiał prze
wodniczący delegacji bułgar
skiej Teodor Pawłów, prezes 
Bułgarskiej Akademii Nauk. O- 
świadczył on,' że demokratycz
ny, pokój miłujący i pracowity 
naród bułgarski pragnie żyć w 
pokoju i przyjaźni ze wszystki
mi narodami.

Ostatnia przemawiała na po
siedzeniu przedpołudniowym 
brytyjska działaczka społeczna 
Bristle, należąca do partii la- 
bourzystowskiej. Podkreśliła o- 
na, że naród brytyjski wraz z in
nymi narodami spodziewał śię, 
iż po drugiej wojnie światowej 
ludzkość wkroczy w erę przy
jaźni i pokoju. Tymczasem siły 
wojny rozpętały agresję prze
ciwko narodom koreańskiemu, 
vietnamskiemu i malajskiemu. 
które dążą do nowego, lepszego 
życia. Jako chrześcijanka, mów
czyni występuje w obronie tych 
narodów, niszczonych bestialsko 
tylko za to, że pragną zrzucić 
obce jarzmo. Mówczyni zakoń
czyła wezwaniem wszystkich 
narodów św kita do jedności w 
walce o pok%.

Na tym obrady Kongresu zo
stały odroczone do godzin popo
łudniowych.

Na popołudniowym posiedze
niu Kongresu Narodów, pod 
przewodnictwem Nitti‘ego (Wło
chy) toczyła się dalsza dysku
sja. Przemawiali: delegat F ili
pin — Cruz, delegat Kolumbii— 
Zalamea, przedstawiciel Mala
jów — Czan Suat Hong. Na
stępnie pastor Essen z Duisbur
ga odczytał pismo pastora Nie- 
moellera. Po nim zabierali głos 
Sabilescu (Rumunia), Jimenez 
(Chile), Giral (Hiszpania), d‘As- 
tier de la Vegerie (Francja), An
na Seghers (NRD), Alexandra 
Piaggio (Wiochy).

Protesty przeciw policy!ny/m metodom 
e Lie wobec pracowników 

aparatu ONZ
(f) NOWY JORK (PAP). Jak] no do porządku dziennego ob« 

donosi dziennik „New York He- j  rad Zgromadzenia Ogólnego“ , 
raid Tribune“ , liczne delegacje; „Delegacja kanadyjska — pi- 
uczestniczące w bieżącej sesji j sze dalej, dziennik — ma za- 
Zgromadzenia Ogólnego NZ j miar przesłać oficjalny protest 
protestują przeciwko działalno- ! rządowi USA w razie gdyby ja- 
ści Trygve Lie, który pod dyk- i kikoiwiek Kanadyjczyk, urzęd- 
tandem władz amerykańskich j  nik sekretariatu ONZ, został 
zwalnia pracowników sekreta- i wciągnięty do obecnych ba
nału ONZ nie podobających się j dań“ , to znaczy gdyby stał się 
sferom rządzącym USA. Dzień- j ofiarą prześladowań osławionej 
nik pisze, że rząd szwedzki pole- i komisji Mac Carrana. 
cił swej delegacji podjąć kroki j Grupa delegatów krajów A- 
w celu postawienia sprawy dzia- ; Łacińskiej oficjalnie o-
łalności Trygve Lie na Zgroma- i sv’iadczyła Trygve Lie, że nie 
, ■ „  — . .? , .aprobuje jego działalności,

dżemu Ogólnym. Dziennik pod- Przedstawiciełe Anglii i krajów  
kreślą, ze „Szwecja i Indie no- Imperium Brytyjskiego — za- 
szą się z poważnym zamiarem | zna cza dziennik „dyskutują nad 
zażądania, by tę sprawę włączo- ’ wytworzoną sytuacją“ .

„Zgrom adzenie N iem ieck ie44 
potępia m achinacje  A denauera

(f) BERLIN (PAP). Jak dono- j powołane zostały dla ochrony 
si agencja ADN z Duesseldorfu, ! konstytucji, pozbawione zostały 
Rada „Zgromadzenia Niemiec-i faktycznie swych kompetencji, 
kiego“ opublikowała oświadczę- ! Oświadczenie głosi dalej, że 
nie protestujące przeciwko ma- j naród niemiecki odnosi się do 
chinacjom politycznym kanele- i intryg Adenauera ze wzrastają
c a  Adenauera, które mają na i cym oburzeniem i pogardą. Na- 
celu osiągnięcie ratyfikacji u- j ród niemiecki domaga się poło- 
kładów wojennych. j żenią kresu tym haniebnym in-

Oświadczenie głosi, że z za- j trygom. Decyzję o układzie boń- 
wiłej gry rządu federalnego i i skim i paryskim ma prawo w y
parta koalicyjnych naród rozu- j dać jedynie sam naród nie- 
mie jasno jeden fakt, a miano- j miecki. który stoi ponad Bun- 
wicie to, że takie instytucje jak j destagiem. rządem, prezyden- 
urząd prezydenta republiki i  j tem i Trybunałem KonstytucyJ- 
Trybunał Konstytucyjny, które ' nym.

Demonstracje patriotyczne w Tunisie
(f) PARYŻ (PAP). Jak donosi 

! dziennik „Humanitfe“ , dnia 13 
i bm. w stolicy Tunisu odbyły się 
j manifestacje patriotyczne pod 
j hasłem przyznania Tunisowi nie- 
j zawisłości narodowej. W mani
festacjach wzięło udział wiele 

| kobiet.
12 bm. odbyło się w  siedzibie 

j Krajowego Związku Mas Pracu

jących Tunisu zebranie poświę
cone pamięci Farhała Haszeda.

W pobliżu Bizerty patrioci 
tuniscy ostrzelali oddział żan
darmerii i patrol policyjny.

Prasa donosi również o licz- 
| nych aresztowaniach przeprowa
dzonych dnia 13 bm. w  Casa- 
i blance (Maroko).

Manewry USA w ONZ uniemożliwiają
rozwiązanie sprawy tumskiej

Jednym z najważniejszych warunków utrwalenia pokoju 
jest zachowanie niepodległości wszystkich narodów

Przemówienie Jarosława Iwaszkiewicza na kongresie wr Wiedniu
(f) WIEDEŃ (PAP). Na posiedzeniu porannym w dniu i litycznych, przez swych moc-

j (f) NOWY JORK (PAP). 12 
; bm. zakończyła się w Komisji j 
¡Politycznej NZ dyskusja nad j 
¡sprawą Tunisu. Po dyskusji pod- j 
; dano pod głosowanie zgłoszone ; 
| w tej sprawie projekty rezolu- j 
; cji.
; Jako pierwszy poddano pod 
| głosowanie projekt rezolucji j 
; zgłoszony przez przedstawicieli j 
; 13̂  krajów azjatyckich i arab- j 
' skich, który podkreśla, że „u- j 
trzymanie obecnej sytuacji w.j 
Tunisie zagraża pokojowi mię- j 
dzynarodowemu i bezpieczeń- j 
■stwu“ . Projekt rezolucji wzywa ; 
rząd francuski, by „zapewnił w  i 
Tunisie normalne stosunki i nor- | 
malne swobody obywatelskie“ . 
Rezolucja przewiduje również u- 
tworzenie „komisji dobrych u- 
sług“ dla „zorganizowania i u- 
łatwienia proponowanych roko
wań“ między Tunisem a Frant 
cją.

Głosowanie odbyło się nad 
poszczególnymi punktami rezo
lucji zgłoszonej przez kraje az
jatyckie i  arabskie. Za główny
mi punktami rezolucji głosowa
ło 24—26 delegacji, (ZSRR, 
USRR, BSRR, Polska, Czecho
słowacja, kraje azjatyckie i  a- 
rabskie), przeciwko głosowało 
26—28 delegacji (USA, Anglia, 
Belgia, Holandia, Australia i in
ne). 14—15 delegacji wstrzyma
ło się od głosowania (Argenty
na, Boliwia, Grecja, Izrael, Pa
nama i inne).

Z kolei oddano pod głosowanie 
projekt rezolucji zgłoszonej

14 bm. w  dyskusji nad referatem Yves Farge‘a zabrał głos 
przewodniczący Polskiego Kom itetu Obrońców Pokoju Ja
rosław Iwaszkiewicz, k tó ry  oświadczył m. in.:

niejszych partnerów.
Cóż możemy powiedzieć tym 

ludom uciemiężonym, krajom 
| wyzyskiwanym, państwom za-

Walki w Korei
Bestia lskie  n a lo ty  sam olotów U SA w  K o re i Północnej

(f) PEKIN (PAP). 13 bm. do- r (f) PEKIN (PAP). W komu- : 
wództwo naczelne Koreańskiej; nikacie ogłoszonym dnia 14 bm. 
Armii Ludowej ogłosiło, iż w w Phenjanie dowództwo naczel- 
ciągu poprzedniego dnia oddzia- Koreańskiej Armii Ludowej 
łv Koreańskiej Arm ii Ludowej • podało, że oddziały armii ludo- 
wespół z oddziałami chińskich wej wespół z oddziałami ochot- 
ochotwków ludowych toczyły n’ków chińskich odpierały ata- 
walki o znaczeniu lokalnym z k' wojsk nieprzyjacielskich, 
amerykańsko - angielskimi in - Nocą dnia 13 bm. amerykan- , 
terwentami w rejonie na za-iscy piraci powietrzni zaciekle 
chód od Jonczohen i na północ bombardowali w ciągu 2 godzin 
od Kiemeń. ! miasto Iczdżu. na terenie któ-

Nieprzyjaciel w sile około 1 rego nie ma żadnych obiektów 
pułku przy poparciu ponad 20 wojskowych. Zrzucono przeszło 
samolotów i 10 czołgów ataku- •; tys. bomb burzących i zapala- 
wał zaciekle pozycje armii lu jących oraz bomb o spóźnio- 
dowej na północ od Kiemeń. A- | nym zapjonie. Zabito kilkaset I 
taki te zostały odparte i pi ze osdb j zburz0no wiele domów.
ciwnik poniósł wielkie straty. , ,  . , , ,L . , . .. U, 14 bm. oddziały artylerii prze-13 bm. jednostki artylerii prze-, . . .  , -

, i. • ' • „ „ —ii iiiHrmrpi i ciwlotmczej i strzelców — m-ciwlotniczej armii ludowej i
strzelcy niszczyciele samolo- i *7« yde li samolotów zestrzeliły 
tów strącili 9 i uszkodzili 10 sa- 5 i uszkodziły 7 samolotow me- 
molotów przeciwnika. 1 przyjaciela.

Nelirii ponownie wybrany 
p m* w od n i rżący in partii 

„Hinduski Kongres Narodowy44
(f) LONDYN (PAP). Agencja 'Hinduski Kongres Narodowy, 

teutera donosi z Delhi, że pre- Zgodnie ze zmienionym statu- 
uer Indii Nehru został po raz!tem partii będzie on pełnił tę 
zósty wybrany przewodniczą- ¡funkcję przez 2 lata, a me jak 
vm rządzącej obecnie partii ¡dotychczas przez rok.

Wśród pytań, jakie Swiato- j dległość, o jedność, o uwolnię- i grożonym? Odpowiedź nasza jest 
wa Rada Pokoju postawiła na-j nie się z pęt kolonialnego w y-j jasna i jednoznaczna: jednym z 
szemu Kongresowi, znajduje j zysku istnieją na całym świe- ; najważniejszych warunków za- 
się również pytanie: Jak za- ( cie. O to samo walczy nie tylko ¡chowania i utrwalenia pokoju 
pewnie niepodległość narodową ! Korea, o to samo walczy Viet- ! jest zachowanie i utrwalenie 
i zagwarantować bezpieczeńst- i nam, o to samo walczą narody j niepodległości wszystkich naro- 
wo wszystkim narodom? Tym ; Bliskiego Wschodu. ' dów świata. Naszym zdaniem,
samym zagadnienie niepodległo- , Q7y sytuację kra;jów Ameryki j każdy naród musi mieć zapew- 
ści narodowej stanęło przed na- { Południowej i Środkowej — j nioną integralność swojego te- 
mi, tutaj zebranymi, w całej j owych , i-GpUblik bananowych‘\  | rytorium i możność niezawisłe- 
sryej rozciągłości. Jest to zagad-j j ak" j e ’nazywaj ą businessmeni i go rozstrzygania swoich we- 
nienie tradycyjne niejako °la j j j 0wego Jorku — można uważać j wriętrznych zagadnień połitycz- 
mojego narodu, zagadnienie g łę - i za sytuację krajów całkowicie i nych, społecznych, ekonomicz- 
boko demokratyczne, któte | niepodległych? Jasne jest, że te  i nych i kulturalnych. Musi jed- 
przez cały wiek X IX  było. dla j narody x kraje mają tego sa-! nocześnie mieć możność wymia- 
nas zagadnieniem życia i srąier- 
ci. Było ono .dla nas rówjhież 
zagadnieniem życia i śmierci 
podczas ostatniej wojny, gdy 
rozhukane siły faszyzmu zagro
ziły mojej ojczyźnie już nie 
tylko utratą niepodległości, ale 
skierowały się przeciwko biolo
gicznemu istnieniu mojego naro
du. Wieloletnie, półtorawieko- 
we polskie doświadczenie po
ucza nas, że nie można osiągnąć 
niepodległości w pełnym tego 
słowa znaczeniu, nie wiążąc tego 
zagadnienia z postępowymi prą
dami istniejącymi na całym 
świńcie. Problemat niepodległo
ści narodowej wysuwa się te
raz na czoło zagadnień między
narodowych. Przede 'wszystkim 
dotyczy on ludów kolonialnych 
szczególnie wyzyskiwanych.
Afryka odgrywa rolę specjalną.
Cały ten olbrzymi kontynent 
przez długie wieki był przed
miotem eksploatacji państw ko
lonialnych. Ale Afryka budzi się 
i pragnie prowadzić walkę z ob
cym najeźdźcą, tak długo żywią
cym się jej krwią. Mimo woli 
oczy wszystkich patriotów tego 
wielkiego kontynentu kierują 
się w naszą stronę, w stronę 
Światowej Rady Pokoju, w 
stronę naszego Kongresu, który 
w imię pokoju wypowiada wal
kę sprawcom wojny, organiza
torom trzeciej wojny. tzn. tym 
samym czynnikom zaborczym,

¡które są przyczyną ich upośle- 
d7eota.

Wybrałem przykład Afryki, 
ale narody walczące o niepo-

przfo przedstawicieli 11 krajów 
Ameryki Łacińskiej, ogranicza
jący się do wezwania „stron za
interesowanych, by poprawiły 
stosunki między sobą“ . Było 
rzeczą z góry wiadomą, że pro
jekt tej rezolucji został, opraco
wany na rozkaz departamentu 
stanu USA, i  miał na celu nie 
dopuścić, by Zgromadzenie O- 
gółne uchwaliło zalecenia, któ
re sprzyjałyby sprawiedliwemu 
rozstrzygnięciu sprawy tums
kiej. Delegacja Indii, zgłosiła 
poprawkę do projektu rezolucji 
krajów Ameryki Łacińskiej, 
proponując usunięcie punktu, 
który usprawiedliwia . politykę 
kolonialną rządu francuskiego. 
Wniosek hinduski został odrzu
cony. Za wnioskiem głosowało 
21 delegacji, w tym ZSRR, 
USRR, BSRR, Polska i Czecho
słowacja. Przeciwko wnioskowi 
wypowiedziało się 31 delegacji, 
w tym USA i prawie wszystkie 
mocarstwa kolonialne, 6 delega
cji wstrzymało się od głosowa
nia, w tym Anglia.

Po odrzuceniu poprawki hin
duskiej Komisja przyjęła więk
szością głosów projekt rezolu« 
cji 11 krajów Ameryki Łaciń
skiej. Za tym projektem padło 
45 głosów, przeciwko — 3, (Bel
gia, Luksemburg i Unia Połud- 
niowo-Afrykańska). 10 delegacji 
wstrzymało się od głosowania. 
(ZSRR, USRR, BSRR, Polska, 
Czechosłowacja, Anglia, Holan
dia, Gwatemala, Australia i  A r
gentyna).

mego wroga, co i pokój: magna- : ny z innymi niepodległymi kra- 
tów zbrojeniowych, organizato- i jami wszelkich dóbr kultural- 
rów wojny. W pogoni za zyska- ] nych i gospodarczych na zasa- 
mi wyczerpują oni wszystkie i dzie całkowitego równoupraw- 
środki eksploatacji ludów, i I nienia.
grożą potworną wojną światu, | Wydaje się nam, że najbliższą 
potrząsają bombą atomową i ; drogą do urzeczywistnienia tych 
wodorową, zrzucają bomby na- j zasad jest zawarcie tak przez 
palmowe i bakteriologiczne. j wszystkich pożądanego paktu 

Państwa wyzyskiwane przez i pokoju między pięcioma wielki- 
podżegaczy wojennych także o- ' mi mocarstwami. Pakt taki mo- 
czekują od nas słowa. Musimy j że zapewnić światu długie lata 
im powiedzieć: walka o pokój — j pokoju; zapewni on także moż- 
to walka o niepodległość naro- j «ość pokojowego systematycz- 
dową. j nego rozwoju posz.czegółnych

Zastanówmy się np. nad po. ; narodów i pokojowe uregulowa- 
wszechnie znanym faktem zakła- i nlJ wszelkich kwestii spornych, 
dania amerykańskich baz lotni- najtrudniejsze problemy
czych w poszczególnych kra- ¡óadzą się rozwiązać przy obo
jach. Bazy te s j  zakładane w j P°lnel dobrej woli — nąjlep- 
mniejszej czy większej odległości’szym M o d e rn  są obecne sto-
od ich centrum dyspozycyjnego, Isunk.i między Polską Rzeczpo-
ale bez względu na to, czy znaj- i*poll1£ ., Lu^ ową, at Niemiecką, 
dują się one w Iranie, w Iraku. Republiką Demokratyczną. Sto- j 
w Izraelu, w Afganistanie, w E- ¡*unlf 1 Polsko-m«meckie, me po- 
gipcie. w Norwegii, w Islandii, tlzebUl1^ chyóa tego tutaj przy
w Afryce Północnej czy we 
Włoszech lub Danii — cei jest 
ten sam: przygotowanie nowej 
wojny agresywnej.

Walka z przygotowaniami wo
jennymi, to znaczy walka o po
kój — jest jednocześnie obroną 
niepodległości.

Istnieją jeszcze oprócz tego in-

pominąć, układały się tragicz
nie w ciągu długich wieków h i
storii Europy. Były one zarze
wiem niejednej wojny, przy
prawiały oba narody o straty 
moralne i  materialne. Przezwy
ciężenie wiekowych zadrażnień 
między naszymi narodami, zwy
cięstwo ich dobrej woli — jest 
jednym z największych pokojo-

ne państwa, które cieszą się opi- Iwych osiągnięć po ostatniej 
nią „niepodległych“ , ba. ucho- wojnie. Naród polski gorąco
dzą jeszcze za mocarstwa. Ale 
tylko uchodzą... Czują się one 
zagrożone w swoich interesach
życiowych, ekonomicznych i po- Polską

pragnie, aby przyjazne stosun
ki, łączące Polskę i NRD, roz
winęły się w stosunki między

całymi Niemcami,

iTiemcami demokratycznymi, 
zjednoczonymi i pokojowymi.

My, Polacy, zapewniamy 
wszystkich Niemców dobrej wo
li, wszystkich bojowników o po
kój w Niemczech zachodnich, 
że ich dążenie do zbudowania 
Niemiec zjednoczonych i  demo
kratycznych całkowicie odpo
wiada interesom Polski, ponie
waż zawiera w sobie niezbęd
ny warunek pokoju w Europie. 
Z tego. względu z wielkim za
dowoleniem przyjęliśmy wyniki 
konferencji dla pokojowego roz
wiązania problemu niemieckie
go, która odbyła się ostatnio w 
Berlinie, a która wypowiedzia
ła się przeciwko układom z 
Bonn i Paryża. Szczególnie go
rąco przyjęliśmy ten wielki akt 
historyczny, jakim stała się 
wspólna deklaracja Niemców 
wschodnich i zachodnich. Kon
ferencja berlińska ma jeszcze 
inne bardzo ważne znaczenie — 
wykazała ona całemu światu, 
że przy dobrej woli można zna
leźć wspólne rozwiązania wśród 
ludzi różniących się między so
bą poglądami, wśród łudzi, na
leżących do najrozmaitszych u- 
grupowań. Witamy również z 
całego serca przemówienie kanc
lerza Wirtha, które wykazało 
jak słuszna była polityka zbli- j 
żenią między Niemcami a j 
Związkiem Radzieckim, zapo- j 
czątkowana przez niego, lecz j 
później zdławiona przez wro- j 
gów pokoju. Witamy serdecznie j 
to przemówienie, przede wszyst- j 
kim dlatego, że opierając się na 
uchwałach poczdamskich, wska
zuje ono narodowi niemieckie
mu właściwą drogę do pokoju, 
niezawisłości i wielkości.

Naród polski — wolny, nie- 
podległy, zjednoczony w szero-j 
kim froncie narodowym, obej- j 
niującym wszystkie partie poli
tyczne, organizacje masowe i 
wszystkich ludzi dobrej woli — 
w pełni popiera tę politykę przy
jaźni z narodem niemieckim w 
interesie obu krajów. W szcze
rym pragnieniu utrwalenia 
dzieła pokoju — naród polski 
wyciąga dłoń dla wspólnej wal
ki o pokrzyżowanie , zbrodni
czych planów podżegaczy do 
nowej wojny.

Bojowa postawa strajkujących 
drukarzy w Niemczech zachodnich

(f) BERLIN (PAP). Jak dono
si niemiecka prasa demokra
tyczna, trwa nadal strajk w za- 
chodnio-niemieckich zakładach 
drukarskich, których właściciele 
nic zgodzili się dotąd na zadość
uczynienie żądaniom strajkują
cych w sprawie podwyżki plac.

Kontynuować strajk aż do o- 
statecznego zwycięstwa postano
w ili robotnicy drukarń i wy
dawnictw we Frankfurcie nad 
Menem, których właściciele do
tychczas jeszcze nie uwzględnili 
postulatów strajkujących. Ro-, 
botnicy, którzy osiągnęli już żą
daną podwyżkę plac, uchwalili

przeznaczyć wywalczoną pod
wyżkę na pomoc strajkującym 
towarzyszom, dopóki ci również 
nie odniosą zwycięstwa. Robot
nicy wszystkich wielkich zakła
dów drukarskich i wydawnictw 
Norymbergi odnieśli zwycię
stwo nad przedsiębiorcami. Na 
znak solidarności ze strajkują
cymi robotnikami mniejszych 

j drukarni i wydawnictw Norym
bergi kontynuowali oni strajk 

| przez jeden dzień.
Strajkujący drukarze Bremy 

i postanowili na zebraniu ogói- 
I nj7m kontynuować strajk aż do 
1 zwycięstwa.

Amerykański saliler
A n g lo  -  a m e ry k a ń s k ie  sprzeczności w y ra ź n ie  u ja w n i

ły  się na zakończone j n ie d a w n o  w  L o n d y n ie  k o n fe 
re n c ji  p re m ie ró w  Im p e r iu m  B ry ty js k ie g o  w  ro zd źw ię - 
ka ch  m ię d zy  A n g lią  a je j  d o m in ia m i, k tó re  zn a la z ły  
się bezpośredn io  w  o rb ic ie  e k s p a n s ji e ko n o m iczn e j i po
lity c z n e j U S A . (z p rasy)

B ryty jsk i lew pod rentgenem
Rys. W . F O M IC Z E W  

(K o m som o lska ja  P ra w d a )
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íI hielawshitli tkaczy Wieczór literatury 
niemieckiej 
/, udziałem 

A. Zelwerowicza

Narzędzie w nia pozostała w tyle
W poniedziałek dnia 15 gru-

Narzędziownia to jedna z naj
słabszych stron Zakładów M-5 
im.

dnia o godz. 19 odbędzie się w Wrocławiu. Stwierdza to dyrek- 'v*a ^  ' 
Klubie Międzynarodowej Pra- tor Kotynia- Mówi o tym sekre- - V-

tarz Komitetu Zakładowego 
tow. Tkaczyk. Twierdzenie to 
jest na

Jan Tnroiuzyk
ta-51 -------------------------

Feliksa Dzierżyńskiego wej „ . .. , , , . . . .___... wia się na 8 i poł godziny (tak! zarabiają tu obecnie

sy i Książki, ul. Nowy Świat 
15.17 wieczór poświęcony 
współczesnej literaturze nie
mieckiej: Bertolda Brechta.
Willy Bredla, Anny Seghers i 
Ericha Weinerta. Recytują: A- 
leksander Zelwerowicz i Hali
na Mikołajska. Kierownictwo 
literackie i słowo wiążące:
Marceli Ranicki. Wstęp wolny.

Majster przodującego zespołu ZPB im. Dąbrowszczaków w Bielawie — Władysław Foma1- 
ezyk ud-iela wskazówek młodej tkaczce Halinie Ciernie jewskiej. Jego zespół wykęnał miesiąc

temu plan roczny F<>‘ °  C A F  -  K uperm an

Usaiiitlcy mówią u swych osiągnięciach
(f) W tym roku 10.500 rodzin , KC PZPR i NKW

------„  j  7 c r> i, n r> r7 r7  i  Tchłopskich z gromad gęsto za
ludnionych i oddalonych od 
ośrodków przemysłowych osie
dliło się na samodzielnych go
spodarstwach rolnych, bądź 
wstąpiło do spółdzielni pro
dukcyjnych lub przyjęło stałą ____^
pracę w PGRi-ach na Ziemiach ; pomoc wywdzięczyć, będą sta- 

...o rai i  się jak najlepiej gospoda
rować.

ZSL oraz 
ZSCh, CRZZ i Ligi Kobiet.

W czasie narady osadnicy z. 
gorącą wdzięcznością mówili 
o pomocy, jaką otrzymali 
od Państwa i  rad narodowych 
przy zagospodarowaniu przy
rzekając, że — aby się za tę

Zachodnich. Wszystkie rodziny 
miały bardzo dogodne warun
ki osiedlania się, zagwaranto
wane specjalną uchwałą Pre
zydium Rządu.

Ponieważ istnieją jeszcze mo
żliwości osiedlania się chło
pów na Ziemiach Zachodnich, 
akcja ta będzie prowadzona 
również w roku przyszłym.

Aby przy jej organizowaniu 
wykorzystać -w pełni tegoroczne 
doświadczenia Ministerstwo 
Rolnictwa zwołało 12 bm, w

konfpreiu-ja aktynu  
na!k i z alkoholizmem

(f) 14 bm. rozpoczęła się w 
Łodzi trzydniowa krajowa kon
ferencja aktywu przeciwalko
holowego.

W konferencji uczestniczą 
aktywiści wojewódzkich i po
wiatowych społecznych komite
tów przeciwalkoholowych z ca
łego kraju.

Na wstępie obrad uczestnicy 
konferencji uczcili pamięć 
zmarłych niedawno wiceprze
wodniczących Głównego Spo
łecznego Komitetu Przeciwal
koholowego: Kamilli Kancewi- 
czowej i Doroty Kłuszyńskiej.

| W pierwszym dniu obrad

Charakterystycznym przy
kładem, świadczącym o tym, 
jak wielka zmiana zachodzi w 
warunkach życiowych rodzin 
chłopskich, osiedlających się na 
Ziemiach Zachodnich, jest 10- 
osobowa rodzina Paszkowskich, 
gospodarująca obecnie na 10 
ha w gromadzie Trzaski w pow.

ści 4 tys. zł. Za pożyczkę po
większył swój inwentarz i o- 
becnie ma konia, dwie, krowy i
kilka sztuk trzody chlewnej. ! uczestnicy zapoznali się z do- 
W pierwszych pracach polo- ; tychczasowym przebiegiem wal- 
wych pomog mu POM, jak ■ w alkoholizmem na terenie 
również nowi sąsiedzi. . , . , . . .

Dawniej rodzina Paszkowskie- caIeS° kra-lu , oraz z działalne
go mieszkała w jednej ciasnej | s<d3 komitetów antyalkoholo- 
izbie. w domu zamieszkiwanym \ wych w Łodzi i woj. łódzkim.

¡Droszcz z PM-3. brygadzista 
i Nowicki z nąrzędziowni i wielu 
I innych.

A wszystko odbija  się na 
p rodukc ji

Wpływ zlej pracy narzędziowa 
: ni i bałaganu w gospodarce na
rzędziowej na produkcję fabry-

wnego. ze w warsztacie panuje i UL UT„  "p m  V "77as7ereaowanv k i  ni£dzie może nie jest tak wi* 
chaos że rozdzielnia nie *brzv-■ 1 łu PM 2 (zaszeiegowan^ doczny. jak w oddziale PM 3.

We wrześniu na 110 pozycji i gotowuje na czas roboty? : tylko 0 }e1n5n.  w>’ze^ Tow. Emil Bukowski stwierdza,
przewidzianych w planie, narzę- i przepracował 208 godzin i zaro- ze na skutek braku przyrządów
dziownia wykonała 42 rozpo- Robotnicy czekają zresztą me bił 1.022 zł. Czołowy ślusarz — lub złeg0 ich wykonania, od-
częla 14. W “październiku -  za-( ^ k o  na dokumentację i na ro- narzędziowiec Tadeusz Bok (IX dzia} jeg0 traci przeciętnie 23
miast 109 przyrządów, wykona- i botę z rozdzielni. Istotną przy- grupa) za 208 godzin zarobił procent czasu, pracy ludzi i ma
no 53 rozpoczęto 13. Taki stan i czynił przestojów ludzi i maszyn 1.885 zł., ślusarz Bogdański (VII szyn. Przytacza na to dowody,
trwa już od dawna. W I kwarta-i jest również brak współpracy grupa) z wydziału PW zarobił Tak np. na wykrojnik Nr 118* 
le br. narzędziownia Zakładów nąrzędziowni z krajalnią matę-  ̂2.350 zł. najpierw trzeba było czekać,
im. Dzierżyńskiego wykonywa- riałów. Podczas oczekiwania na pnHrihr,_ avsnrnnnrrio istnie- Później okazało się, że jest on

znacznie
w wypadku robotnika \ mniej, ftiż w innych oddziałach. 

Kazimierza Szymańskiego). Tak np j eden z najlepszych
Narzędziownia pracuje zupeł- j rezerbw w nąrzędziowni, Jan 

pewno słuszne. Szkoda | nie bezplanowo. Istniejący har- j vv0źnialc, przepracował w ptiż- 
jednak, że w fabryce nie wy- i monogram jest obecnie własci- dziernjku 253,5 godziny i zaro- 
ciaga się z niego praktycznych;wie oezuzyteczny. Cóz więc dzi-; bj j  ggj zb frezer Manowiec z. , , : tiznoctn 70 \xi ttrarsTTapio nnmnpwniosków.

ła zalegle narzędzia i przyrzą-1 materiały oociąża się często ma
dy dla produkcji przewidzianej \ szyny w nąrzędziowni obróbką 
w planie na I I  półrocze 1951 r. j detali dla innych wydziałów po 
Oprzyrządowanie dla nowej pro-1 to, aby jakoś zatrudnić robotni- 
dukcji. jaką zakład ma rozpo- i ków. Ale i to nie zawsze „po
cząć w roku 1953. równa się o-; maga“ , 
becnie zeru.

, ,  ™ S n,"  w A on“ y- *  » * •
, . ! sporadyczny wypadek, faktów

zonę normy, ostrzarze zarabia-j takich przytoczvć można dużo. 
ją przeciętnie o 50 procent i
więcej, niż pozostali robotnicy.; A jak wygląda oprzyrządowa- 
Te dysproporcje w placach by- j n'e poszczególnych rodzajów

Jakie są tego przyczyny? Dla- j wy ślusarz w nąrzędziowni, Ta- 
czego w zakładzie, który ma na | deusz Bok nie miał *w listopa- 
inn3'ch odcinkach dużo cennych i dzie roboty przez 8 dni, 14 li-

Dość powiedzieć, że np. czoło-! najmniej nie zachęcają ślusarzy i produkcji? Tylko w jednym wy-
czy tokarzy z innych wydzia- P^ńku dochodzi ono do 90 pro- 
łów do przejścia do pracy w na-i cent, w wielu zaś nie pi zekra- 
rzędziowni, nie stanowią one cza 30 procent. Nie trzeba tłu---  ----- - — - j , , . r l 111C. Ciuli U v\ l C.* Uli V

osiągnięć, dopuszczono do takiej Utopada nie miało¡ roboty szesciu, również bodżca do podnoszenia raczyć, że brakujące oprzyrzą- 
-,.4----- J: ... i innych Ślusarzy- 13 listopada to* . . . .  Hmramn mnci r\.nb- owydajności pracy w samej na- ! dowanie być pokryte

wraz z sąsiadem — dziś zajmu
je wyremontowany na koszt 
Państwa obszerny dom, w któ
rym są 3 pokoje z kuchnią. Naj
starszy syn Paszkowskiego u- 
kończył niedawno kurs dla trak
torzystów i obecnie pracuje w 
pobliskim POM-ie. a troje młod
szych dzieci chodzi do szkoły.

Obrady trwają. (PAP).

iy numer pisma 
„W obronie pokoju“

Pszczelinie pod Warszawą nara- \ które nie mogło zaspokoić po- 
= i e_ j trzeb tak licznej rodziny. Jak

(f) U kaza ł się g ru d n io w y  n um e r 
m ies ięczn ika  P o lsk iego  K o m ite tu  
O brońców  P o k o ju  ,,W obronie* po- 

W czasie narady wielokrotnie j k 0j u “ .
Łobez. Rodzina ta przesiedliła j podkreślano, że obok pomocy , N u m e r pośw ięcony je s t K o n g re 
sie w kwietniu br. z gospodar- | Państwa decydującą rolę w za- sow i N a ro d ó w  w O bron ie  P o ko ju  
stwa w pow Biała Podlaska, gospodarowaniu się osadników j w  W ie dn iu . N u m e r o tw ie ra  a r ty -

ma pomoc i opieka rad narodo- ! i«uł w y b itn e g o  dzia łacza fra n cu s - 
wych. Mówiło o tym wielu o- ! k ie S° nlchu o brońców  p o k o ju  P ie rre  
sadników. podkreślając, że rady | Cot P‘ - -Cel Kon* « su Narodów"-

sytuacji w nąrzędziowni? , „  MUttJ . 4
Dzieje się tak dlatego, gdyż karz Tadeusz Wójcik czekał na „zędziowni warto więc abv dy- Przez zwiększony wysiłek robot- 

dyrekcja i organizacja partyjna robotę przez kilka godzin a U j rekcj a Zakładu poważnie się nad ników: że wzrasta przy tym 
zaabsorbowane całkowicie bie- listopada frezer Andrzej Barszcz tym zagadnieniem zastanowiła niezmiernie pracochłonność.

stracił dwie godziny na wyszu
kanie oprawki do umocowania 
piłki na swojej frezarce. To ty ł- j 
ko garść przypadkowo wybra
nych faktów. Ale brygadzista! 

i przy obróbce maszynowej tow.

żącą produkcją fabryki wypu
ściły to zagadnienie z pola wa
dzenia, zaniedbały je.

To się nazywa 
.organizacja pracy*

Gdzie podziały się 
narzędzia

Stwierdziliśmy na początku, że 
1 sprawa nąrzędziowni i gospodar- 
| k i narzędziowej została zanied
bana nie tylko przez dyrekcję,

narodowe pomogły im w prze-
dę chłopów, którzy w ciągu te
go roku osiedlili się w woje- j opowiadał Władysław Pasz- 
wództwach zachodnich i północ- j kowski, natychmiast po przy-
nych. W obradach, którym j jeździe na nowe gospodarstwo i prowadzeniu siewów
przewodniczył minister Rolni- 5 otrzymał on niezbędne ilości : przydzieliły < „  . .------------
ctwa Jan Dąb-Kocioł, brali ziarna na siew, sadzeniaki oraz ¡umożliwiały zakup pasz dla m- , socjalistycznej, 
również udział’ przedstawiciele (umarzalną pożyczkę w wysoko- wentarza. (PAP)

W num erze  z n a jd u je m y  w y p o w ie - 
i dzi i  a r ty k u ły  czo ło w ych  b o jo w n i-

, . i i k ó w  p o k o ju  różnych  narodów , ja k
otrzymał on niezbędne ilości | przydzieliły opał i żywność oraz ; np  przew odniczącego w ło s k ie j p a r t i i

w ice p rzew o d n iczą -

T e le w iz ja  w  św ie tlicach  W arszaw y
Na niewielkim ekranie apara-i świetlicach wielkich w a ts a a w -  

tu telewizyjnego zapala się se-jskich zakładów pracy, 
ledynowe światło. Wybiegają na i Ostatnia audycja telewizyjna 
ekran ljtery. odzywa się glos j stacji warszawskiej wykazała- 
speakera: ’ ¡mimo poprawnych warunków

'.¡Tu Doświadczalna Stacja Te I optycznych, świadczących o 
lewizyjna...“ j sprawności sprzętu radzieckiego

Telewizja warszawska ma sy- i dobrych pozycji programowych 
renę w herbie, poza Warszawę | -  Pewne usterki. Praca nad 
leszcze nie sięga. Nie wyszła i nowymi i niezwyczajnymi pro- 
jesżcze poza stadium prób i do- bleraami programu telewizyjne- 
świadczeń. nie potrafiła zespo-; go pozwoli je niewątpliwie w 
lić dwu swoich składowych e | przyszłości przezwycięzyc. 
lementów: obrazu i dźwięku tak, j tjt
aby oba dawały doskonałą ca-1 w obszernej świetlicy Zakla- 
łość. Ale start został już doko ,Jń%v p17emys},, Tłuszczowego 
nany, już gromadzi się wokół j ' ulicy Szwedzkiej w- War- 
stacji telewizyjnej duży kolek-1 gzawie gromadzą się przo- 
tyw wykonawców, techników, \ do^7nicy pracy, zaproszeni przez 
entuzjastów. j dyrekcję na pokaz telewizyjny.

Organizatorzy audycji telewi-1 Oni pierwsi w całym społeczeń- 
zyjnych zebrali już sporą sumę j stwie mają możność korzysta- 
doświadczeń. wynikającą z wy-1 nia z epokowego wynalazku na- 
magań odbiorcy, wymagań róż- | szego wieku. Oni pierwsi wyra- 
niących się diametralnie od do- ( żają aprobatę, krytykują, wysu- 
świadczeń radiowych. Słuchacz j wają propozycje ulepszeń pro- 
radiowy wytrwa przy najdłuż-! gramu. Oni pierwsi zapoznają 
szym, zajmującym odczycie: i się z aparaturą telewizyjną, 
słuchacz radiowy może praco- j Czterdziestopięciominutowa au- 
wać przy muzyce. Odbiorca te- j dycja telewizyjna składała się 
lewizji jest całkowicie zaabsor- \z kilkuminutowych fragmentów 
bowany audycją: dlatego szybko i słownych i muzycznych, prze- 
go ona nuży i wyczerpuje, jeśli j płatanych słowem wiążącym, 
nie jest to plastyczne i dynami- | Wzięli w niej udział znam^ai-

Narzędziownia w zakładach 
M-5 ma w stosunku do swych 
zadań zbyt szczupły park ma
szynowy. Stanowi on obecnie 
około 8 procent całego parku 
maszynowego fabryki (zamiast— 
jak powinno być przeciętnie — 
15—20 procent). Ale nawet te 
maszyny nie są dostatecznie wy
korzystane. Na podstawie orien
tacyjnych danych (żadnej ścisłej 
ewidencji bowiem nie ma) moż
na stwierdzić, że np. w przeli
czeniu na dwie zmiany, strugar
ka wykorzystana jest w 50 pro
centach. tokarki w 60 procen
tach, z trzech szlifierek pła
skich pracuje tylko jedna, dwie 
szlifierki okrągłe wykorzystane 
są w 40 procentach itd. itd.

Dlaczego tak się dzieje?

•Jan Czajka i majster narzę- ,Ze narzędziownia w zakładach 
dziowni Edward Bronisławsbi j Dzierżjmskiego systematycz- 
stwierdzają, że przestoje takie; nie nie wykonuje swoich pla.
powtarzają się systematycznie.

Zrozumiałe, że w tych warun
kach narzędziownia rzeczywiście 
nie może wykonać swoich pla
nów.

Fachowcy % nieba 
nie spadają

_ , . . , , , . ale i przez organizację partyj-Trudnosci wywołane faktem,; ną Mówią 0 tym znówP{akty.

Do października br. narzę
dziownia w zakładach M-5 by- 

nów, pogłębia jeszcze fatalna : ta .¡białą plamą . Trzeba było
BOSDodarka narzędziowa w fa- d°Plero wlelu sygnałów ZMP- gospoaarka narzędziowa w «  owców ; bezpartyjnych robotni-
bryce. Znacznie więcej narzędzi kbW; ze w nąrzędziowni źle .się
ulega tu zniszczeniu, niz nor-1 dzieje, aby organizacja partyj- 
malnemu zużyciu w produkcji. I na zajęła się tą sprawą. W paź- 
Często można zobaczyć kosztow- dzierniku przyjęto do partii 
ne wykrojniki pozostawione przy ! trzech przodujących ZMP-ow- 

j maszynie, przysypane opiłkami. ców i utworzono w narzędziow- 
Kierownictwo zakładu, tłuma- \ Nje dba sjĘ dostatełznie o kon- ni Srup.ę partyjną. Na tym ied- 

cząc złą pracę nąrzędziowni,! serwacje narzędzi nak skończyło się. Organizacja
powołuje się często na brak wy-; ' i partyjna nie postawiła przed
kwalifikowanych narzędziow- i 1 listopada br. wypożyczalnia grupą kandydacką żadnych za- 
ców. To fakt. Ale co zrobiono j narzędzi przeprowadziła inwen- dań. Jednocześnie zaś nie wy- 
w fabryce, aby stan ten zmie- i taryzację narzędzi w całej fa -, korzystała również swoich u- 
nić? Przecież i ci nieliczni fa-1 bryce. Okazało się, że na -ku- Prawnień do kontroli pracy ad- 
chowcy tracą cenny czas wsku-|tek braku Ostatecznej ewiden-( ministracji zak!adu-
tek przerw w pracy. Icji i kontroli brakowało około Mimo licznych sygnałów od

__________ 1.^ ____W bieżącym roku zorganizo-; 3.000 narzędzi i przyrządów. za}°g!- sprawy uzdrowienia sy-
Przyczyny tkwią-przede wszy- wano w zakładzie kurs dla na- Wielu robotników zwróciło na- ^uaci* "  nąrzędziowni n>e po- 

stkim w złej organizacji pracy | rzędziowców. Wobec braku 0_ j rzędzia zniszczone i złamane, i stawiono przed dyrekcją fabry- 
(a właściwie w braku .jakiejkol ! pieki i kontroli ze strony dj'rek- k^bre od wieju miesięcy leżały kl . ’ ak0 niezmiernie pilnej i  

... i r ii i raHv rakłarlnurpi na 40 F.a* ' . . .  _ ‘ . : ważnej.

Zacznijmy od dokumentacji 
warsztatowej. Kierownictwo fa
bryki samo przyznaje, że komór-

Wyrwany z całości dramatu 
epizod bez należytego wpro
wadzenia słuchaczy w tekst 
sztuki, opierający się wyłącznie i amerykańskich

cego Ś w ia to w e j R ady P o k o ju  —
P ię tro  N en n i, p ro te s ta nck ie go  pasto
ra  — W estpha la , p rz e d s ta w ic ie lk i 
d u ń s k ie j p a r t i i  a g ra riu szy  — E lin  
A p p e l i  in n y c h .

Zn a n y  le k a rz  b ra z y li js k i p ro l. Sa
m u e l Pessoa, k tó r y  b y t w  K o re i 
ja k o  cz łonek M ięd zyn a rod o w e j K o - j w ą  dla nąrzędziowni je s t  s ła b a , 
m is ji  N a u ko w e j w  ce lu  badania ra k -  i Jednakże n ic  n ie  u c z y n io n o ,  a b y  
tów p row adzen ia  przez na jeźdźców  j ją wzmocnić

le ry k a ń s k ic h  w o jn y  b a k te r io io -  ; ’

wiek organizacji pracy) w na-i c.ń i rady zakładowej, na 40 za 
rzędziowni. I pisanych uczestników, ukończy- w ich szafkach. W rezultacie, 

Szkolenie i Poniewaz wszystkie te narzę- 
praktyce <kia zapisywano jako zużyte w 

Brygadzi- i październiku, zużycie w tym

ło go .zaledwie 6-ciu 
przy warsztacie, w 
również nie istnieje.

kaJ technólogiczńa^która ”opra- ści i majster zajmują się wszy- j miesiącu było trzykrotnie więk- 
! cowuje dokumentację warsztato-1 stkim^ innym, tylko nie nauką | sze od normalnego.

Mimo że nadmierne zużywa

*

do
apelemna mało dynamicznym dialogu , « '«” «■ zw1raca w tnume™ .

. • . r  i le k a rz y  całego św ia ta  z apeljest w  audycji V\ . j  j ,  ! w z y w a ją c y m  do po tę p ie n ia  zb rod -
gdzie widz ma uwagę całkowicie , n jCzej  d z ia ła lnośc i S tanów  ZJedno- 
zaabsorbowaną oglądaniem ekra- | czonych ..
nu. mało atrakcj'jny. To samo , yyie le  a r ty k u łó w  pośw ięconych  
dotyczy występu iluzjonisty I je s t zagadn ien iu  N ie m iec , 
przed kamerą telewizyjną, ab- j N u m e r p rzyno s i ró w n ie ż  obszerny 
strahu.jąc już. że zestawianie | re po rta ż  z b u d o w li k o m u n iz m u  w  
fragmentu poważnego dramatu z j z w ią z k u  R a d z ie ck im , fra g m e n ty  po- 
występami iluzjonisty — mimo I wieści znanego p isa rza  b ra z y l i j-

czne w akcji słuchowisko, czy! tyści teatrów warszawskich. Wy-

całego szacunku dla jego kun
sztu — nie wydaje się rzeczą 
właściwą.

*

Jak informuje warszawski 
Instytut Łączności, wielu a- 
matorów pracuje nad kon
strukcją aparatów telewizyj
nych; pomagają im w tym ar
tykuły w „Radioamatorze“ , brak 
jednak dotąd dokładnych sche
matów aparatury. Właśnie przy 
świetlicach powinny powstać 
llółka amatorów - techników te
lewizyjnych, które spopularyzo - 
wałyby telewizję, przygotowa-

skiego Jo rge  Am acło, a r ty k u ł ó w ie l
k im  postępow ym  a k to rze  f i lm o w y m  
C h a rlie  C h a p lin  i  im ię . (P A P )

Na porządku dziennym są w 
nąrzędziowni poprawki i zmia
ny w opracowanej już doku
mentacji. Cóż więc dziwnego, że 
robotnicy nie mają do niej zau
fania, że wykorzystują istnie
jącą sytuację, zgłaszając rekla
macje czy trzeba czy nie trzeba. 
Czy może być inaczej, jeżeli 
zdarzają $ię takie niemal aneg
dotyczne fakty, że robotnikowi 
wyznacza się na jakąś robotę 
godzinę czasu, a później popra-

Przykład zlej pracy narzę- 
dziowni i złego stanu gospodar
ki narzędziowej w zakładach 
im. Dzierżyńskiego we Wrocła
wiu jest szczególnie jaskrawy.i kontrolą pracy młodych ro-1

botników (najczęściej kursują. nje j niszczenie narzędzi przy- Wiele występujących tu zanied- 
J3ko gońcy między krajalnią braj0 w fabryce poważne roz- bań jest jednak*mniej czy bar- 
materiałów a narzędziowmą,: miarv, nie wypowiedziano do- dzie j typowych i dla innych za- 
bądź też między tą ostatnią a tych czas walki temu zjawisku, kładów przemysłu maszynowego, 
komórką technologiczną). Jasne,! przeciwnie. Zamiast uczyć ro- Svtt,ac1/  w  tvm
ze przy takiej „trosce“ o nowe botników socialistvcznegn =to- b -ie , tym P°waznlej-wvkwalifikowane kadrv n a rz e - i° i  j socjalistj cznego .to sza. ze tak. jak to ma miejsce wyKwamiKowane Kaory, naizę sunku do narzędzi pracy, wie-1 w fabrvrp wi-ocławskiei hi-ak 
dziownia musi Cierpieć na ich iu brveadzistów i maistrów yae r?ciawskle-1.’ ■ blakbrak Tak już'bowiem iest że i , „  y,g. , ma.lsliow oprzyrządowania znacznie ogra-
gotow- fachowcy z nieba ’ nie 1 p?dchodzi do teł sprawy w spo- nicza możliwości produkcyjne 
fnadaia ”  y “  i sob niedopuszczalnie tolerancyj- zakładów, utrudnia im walkę o
p ¡ny — ukrywanie faktów, n i- : plan. Stąd wniosek: wszystkie
Osobnym zagadnieniem jest j szczenię narzędzi zdarza się czę- zaniedbania na tym odcinku 

sprawa płac. Na skutek przede j sto. Tak postępują m. in. maj-¡powinny być jak najszybciej 
wszystkim złej organizacji’ pra- j ster z wydziału mechanicznego i zlikwidowane. I to nie tylko w 
cy w nąrzędziowni, robotnicy1 tow. Adamowicz, brygadzista ! fabryce wrocławskiej.

INA L I N I I  O G N I A
Phenjan, w grudniu W rejonie Kymhwa amery- j ukrytą .wśród dębów i grabów, : mi grupami, których liczebność! zdarzył się wypadek. kiedv

i kańscy y artylerzyści wspierając : i zaatakowali ją 32 samolotami j nie przekracza plutonu. Każda (tchórzliwi strzelćv amerykańscy
piaszczystych mielizn atak podjęty przez wzmocnio- j jednocześnie. Artyleria przeciw- taka grupa uzbrojona jest w,szli do ataku, pędząc przed so-

przytarzezny ch Żółtego Moi za ny batalion piechoty przeciw- ; lotnicza pod dowództwem człon- j przeciwlotniczy karabin maszy- bą koreańskie kobiety
po kręte brzegi Morza Japon- , ko jednemu z bezimiennych |ka Partii Pracy Chwan Ben-se- ¡nowy i broń

Od

skiego ' przechodzi wijąca się i wzgórz — wystrzelili w ciągu 
linia koreańskiego frontu po- j dnia 20 tysięcy pocisków. Ogień 

ty świetlice do jej wprowadzę- j przez góry, panujące nad oko- prowadzono z pomocą samolo- 
nia. Poza tym należy zwrócić lic4 wzniesienia i zbocza gór- j tów, korygujących ogień artylę- 
uwagę na właściwą dystrybucję i skie umożliwiając oddziałom j rii. Wzgórze, zarosłe w całości 
doskonałych aparatów, spro - J Koreańskiej Armii Ludowej j Cedrami, sosnami i modrzewiem 
wadzanych ze Związku Radziec- i działania z wyżyn w doliny, i zapłonęło i na długi czas ukryło

obstawienie Od stępy baletowe, para piosenka- ! kiego, które powinny być przy- dając im możliwość rażenia j się w błękitnym obłoku gryzą- 
raczej f  d̂ ja^ * ! rzv7 śpiewająca piosenkę ra- d/ielane najlepiej pracu jącym  i ogniem Amerykanów i prowa- cego dymu.
dz, występujących w ^dycjach . ludową polską. a nade świetlicom stołecznym. I dzanla . k°^ratakow .przeciw ; 12 razy powtarzall Ameryka.

ru . j wszystko dowcipny : Nie tak odlegty jest dzień. ; rach Kci r i  przewyższają^swymi i i ponosząc za każ-
r- ■ . . , u : uym razem ciężkie straty od1 1 rozmiarami wiele znanych w < - J

telewizja wymaga 
charakteryzacji, swobodychów mimiki Kompozycja pro- j wiad z Bartkiem“ , znany dobrze j g d  w wielu świetlicach war- j * cnow, mimiKi. ivciny i  j i- programu „Objezdzalm spo - „ awskich = pozawarszawskich igramu telewizyjnego sprawia , ’_h, , jziłv d.,zp szawsKicn i iiu 4»<u >m w » iu i h^  „ ■ • , i lf czneł wzbudziły auze za y„h!vśnie na malvm ekranie se-

na rozpoczęła nierówną walkę, j Jed¿n z inicjatorów tego maso-

maszy- oą Koreańskie kobiety z dzieć- 
przeciwczołgową. mi. kryjąc się za ich plecami.

W pierwszych minutach zma 
gania, zanim lotnicy nie utra
cili jeszcze swej bezczelności i 
nurkowali wprost na działa, 
żołnierze Pan Chwan-chun, Pak 
Ki-cho i Kim Ki-un zestrzelili 
po jfednym samolocie. Rachunek 
został otwarty.

, . . .  Armia Ludowa znajduje sie
wego ruchu patriotycznego -  obecnie w aktywnej 
19-letni Kim Ki-un obecnie od-

już dzisiaj niejedną l̂udno*b j interesowanie słuchaczy. Wv- 
naszym programowcom. konawcy potrafili za pomocą

Doświadczalna Stacja wespół I mimiki i , gestu, ożywić znacz- 
7,e specjalną redakcją programu . aje tekst, wydobyć dowcip i pla- 
telewizyjnego Polskiego Radia ■ stykę piosenek charakterystycz- 
nadaia dotąd cztery audycje j nych.
próbne, wykazujące coraz lep-! Natomiast fragment sztuki 
szy poziom i techniczny i arty- j Brandstaettera „Król i aktor“ 
styczny; odbierane one by ły ! nużył rozmiarami i statyczną 
przez kilkanaście zaledwie od- j sytuacją mimo, iż odegrano go 
biorników, znajdujących się w 'w  oryginalnych kostiumach.

historii wojen walk

Samoloty amerykańskie zrzu
ciły na baterię około 200 

, , bomb. Po półtoragodzinnej wal-
Bórskich. I ?§n :a karabinów maszynowych j  ce Amerykanie rozbili dwa dzia- 

i miotaczy min, staczali się do | ja Jeden za drugim padali
Oto już od miesiąca „nacie- | sweg° punktu wyjścia. Kilka > śmiertelnie rażeni artylerzyści,

ra“ znowu okryta hańbą ósma i J,azy z°łnierze Armii Ludowej j jecz jcb j-anni towarzysze pro-
armia amerykańska. Jedynie w ĵ uopuszczali piechotę amerykań- | wadz|ii dalej szybkostrzelny o-
ciągu pierwszych dni natarcia j b l i ż e j ,  a " ’tedy saperzy wy- j gjeń, wystrzeliwszy przeszło
straciła ona przeszło dwa tysią- | w powietrze skały^Gra- ¡2700 pocisków. Utraciwszy 9 ze-
ce ludzi w zabitych, 
wziętych do niewoli.

zabłyśnie na małym ekranie se 
ledynowe światło i ukaże’ się 
twarz speakera, zapowiadają* 
cego program telewizyjny. • Już 
z początkiem przyszłego roku 
warszawska stacja telewizyjna 
rozpocznie nadawanie stałych
audycji telewizyjnych, które .. . . . . -----  - . .
wejdą w program zajęć świet- ] nie wprowadzają Amerykanie : ™jbnie‘ Kamienna lawina zmia- 
licowych

znaczony dwukrotnie zaszczyt
nym tytułem Bohatera Koreań
skiej Republiki Ludowo - De
mokratycznej — zestrzeli! w 
ciągu trzech miesięcy polowa
nia 11 wrogich samolotów. Z 
pojedynku z samolotem, nurku
jącym na jego karabin maszy

obronie.
Jej oddziały wykorzystują mak
symalnie właściwości górzy
sto - lesistego terenu — bez
droża, wąwozy górskie i roz
padliny. Korea jest krajem gór
skim i wytrzymali żołnierze Ar
mii Ludowej władają niedo
ścignionym doświadczeniem po- 

j ruszania się w górach. Trudno
nowy, wychodził zawsze zwycię- , dostępne, wvdawałobv się nie- 
Ł  Szturmowce, które poją- ; przebyte tere wykorzystują 
wiają się na niewielkich w y»- Koreańczycy z powodzeniem 
kościach nad linią frontu spoty- dla niespodzianych, śmiałych 
ka me bez powodzenia zgoony ; „ocnych obchodów i ataków’ na 
ogień salw karabinowych. tyły wroga Bezszelestnie, dzia-

Dowódca pierwszego amery- , łając pod ochroną ciemności, 
kańskiego dywizjonu artylerii i okrążają odważni śmiałkowie

i niszczą je.

LESZEK GULIŃSKI

Pod os trym  kątem

P r o s t y  r a c h u n e k
Zadanie rachunkowe dla ma-

Generał Clark stara się prze
rwać front to u wybrzeża 
wschodniego, to niedaleko 
Kymhwa — ważnego węzła 
dróg strategicznych, to w cen
tralnej części frontu, to na za
chodzie. Wszędzie ponosi on 

Rejonowej Hurtowni Materiałów Obraz w rezultacie niewesoły.; straty i porażki, napotykając 
Metalowych w Warszawie. Pi- Produkcja wykonuje jako tako, na niebywały i nieznany do tej 
sze Zjednoczenie Budownictwa plan w tonażu i całkowicie w pory opór. Dziewiąta dywizja 
Miejskiego — Białystok: wartośoi. Surowiec deficytowy j lisynmanowska została zni-

tak czy inaczej zjadamy, a brak szczona do połowy ogniem
ochotników. Clark

• ! n itm ro  len io łtr r>r. r  .................. ......................  ̂ | i\anaivicgU U.y WIŁJUI1U t t l iy ie iJ i  uu WO.ZMJ1

bzy - tezi c ia m h z a  soha mnTeisze' ?°* I strzelonych samolotow lotnicy przeciwlotniczej pułkownik May. oddziały agresorów t uiszczą ,e.
tufewvchSlotósk^ k« run- odnosił się sceptycznie do ko- Niedawno Koreańczycy rozbili
k u  swycn loinisK. reanskie.i obrony przeciwlotni- i w ten sposob w zupełności w

W tej bitwie, trwającej około ;Czej. Pragnąc osobiście obaiić! Górach Diamentowych'dwa ba-
twierdzenia lotników o tym, ja - ; tałiony Amerykanów.

mi wzywali Amerykanie na po- i uonarersKą cnwan een-sen. | ^ °by, k°„ri abl cy. P°lu-ń. . Wywiadowcy przenikają co-
moc lotnictwo. Samoloty zrzu- ! Bezimienne wzgórze, nad któ-
cały na obrońców wzgórza bom- j rym odbył się ten bezprzykład-

! do walki wielkie ilości samolo- | *a*a na swojej drodze smiertel-
| tów, artylerii i czołgów. i nle Przerażonych najeźdźców. . , . . , tw ,prri7. nia intr

W przerwach między ataka- godzin poległ śm.ercią ^ rd z e m a  otr
i W7.vws.ii Amervkanie na no- i bohaterską Chwan Ben-sen. «°by koreańscy

cy na samoloty byli tak groźni; dziennie na tv!v amerykańskich 
i niebezpieczni, wyleciał sam na najeźdźców, przygotowują tam

i ;

m ó íS ÍT  L? K K  mniejszych rozmiarów gwoździ | chińskich
dnia 181X52 r nrosimy o Drżyllśtaje się na budowach coraz po-j musiał skierować ją na tyły,

uttiinwnip *U  *52 r* u?r.0S1 .p wa/nieiszv bY uzupełnić ją młodzieżą łapa-w naszym budownic- ; spieszenie wysyłki gwozdzi bu- ważniejszy. *

lego Jasia brzmi:
Jeżeli na kilo gwoździ wcho- 

dzi 60 sztuk rozmiaru tzw. „5“ - 
ki (5 calowe), a na to samo ki
lo składa się okoio 300 sztuk 
tzw „3“ -ki 

jeżeli
twie mieszkaniowym najeżę- dowlanych, ponieważ brak . .
ściej używa się gwoździ roz j gwoździ całkowicie hamuje tok np: " a r»ka
miarów „3“ i „4“ ; 1 pracy na budowach. st" ku’ k,ory ,ma pod ,rP*k„a

jeżeli stosunek z u ż y c i a  w  ^  chwm „¡e posiadamy mme.,szego gwozdz.a, a musi np
gwoździ w powyższych wynua- ; gwożdzi 3« j 4« na które zło 
rach do wszystkich innych wy- [ ¿yjjśmy u \\as zamówienie w 
nosi 3:2. a stosunek p r o d u k- j l ) o ś c j  8 ton„ 
c i i  „3“ -ki i „4“ ki układa się
w stosunku do innych wymia-i Podobno nasz przemysł klu 
rów odwrotnie, czyli jak 2:3 -  ezowy dysponuje surowcem, 
to jaki będzie mój Jasiu zada-(Nie jest natomiast w stanie ze 

—  względu na park maszynowy,
produkować wystarczającej Bo

nia tego wynik. i względu na park maszynowy, o wykonanie planów.

Co robi robotnik na budo- ( ną na południu i siłą zapędza
ną do wojska.

nic ma pod ręką

przybić futrynę.
Mały Jasio uśmiecha się po

błażliwie z powodu naiwności 
dorosłych:

— Wtedy robotnik bierze 
gwóźdź większy, np. „5“ -kę, bo 
ludzie na budowie muszą bić się

by napalmowe. Płonęły oca- j ny bój, nazwane zostało imie- 
lałe krzaki i drzewa, żarzył się j niem dzielnego oficera. Przez

cały tydzień przerażeni piloci 
nie pojawiali się nad zębatym, 
„kąsającym“ wzgórzem.

granit i tylko żołnierze Kim- 
Ir-sena stali niezłomnie w obli
czu piekielnych płomieni.

Pod wieczór, niedostępne jak 
twierdza wzgórze, wypalone do

front i zostat zestrzelony uda-: zasadzki, napadają na kolumny 
nym wystrzałem. j samochodów, przechwytują mel-

Na drogach przyfrontowych j dunkl- wysadzają mosty. Lęka
jąc'się nocnych napadów ofice
rowie amerykańscy nawet w 
oddalonych od frontu sztabach 
kładą się spać w ubraniach i w 
butach.

Z każdym dniem nastają w

występuje pod mianem „wul
kanu“ .

Amerykańskie lotnictwo po- 
Żołnierze Koreańskiej Armii j dejmuje zaciekłe ataki z po- 

Ludowej i chińscy ochotnicy, i wietrzą. , Krwiożercza piąta i 
którzy doskonale poznali pra- i dwunasta armia powietrzna 
wa górskiej wojny, pewnie trzy- j wypróbowuje coraz to nowe ro- 
mają w swych rękach panujące j dzaje barbarzyńskich bomb. 
nad okolicą wzniesienia i prze- j Artyleria przeciwlotnicza Armii

Mały Jasio odpowiada bez na 
mysłu:

W wyniku otrzymamy deficyt 
gwoździ w budownictwie.

Warto, by z odpowiedzi nasze
go Jasia co niektórzy starsi pra
cownicy zaopatrzenia, a także 
produkcji wyciągnęli konkretne 
wnioski. Szczególnie teraz, przed 
rokiem 1953-im.

Przy sposobności cytujemy je
den z listów, skierowanych do

Niestety, nie wszyscy z dosta- 
ści mniejszych rozmiarów gwoź- | teczną energią biją się z mar- 
dzi. j notrawstwem, o produkcję peł

Przemysł drobny i terenowy, j nego asortymentu gwoździ, w 
ten przemysł właśnie, który j tym zaś konkretnym wypadku | ściółce z 
co najmniej ze względu na na- | o prawidłowy rozdział surowca, | Nie bacząc

lęcze, przejścia i wygodne dro
gi komunikacyjne, prowadzące 
ku frontowi. Z zasady ich po
zycje obronne stwarzają możli
wości wielowarstwowego ognia 
i okrężnej obrony. Żołnierze 
mieszkają w pieczarach i gro
tach, śpią na miękkiej pod- 

wonnego igliwia, 
na żelazną twar-

zwę powinien produkować dro- j umożliwiający drobnemu prze-1 dość gruntu i trudność po- 
bny, a niezbędny artykuł dla (myślowi wykorzystanie swoich 1 dejmowania prac ziemnych, 
rynku budowlanego, a więc owe możliwości. prawie każdy żołnierz ma swój
„3“ -ki i „4“ -ki — nie otrzymuje i Mowa jest m. in. o Biurze I indywidualny okop, pewnie 
dostatecznej ilości surowca — : Zbytu Drutu i Gwoździ w By-1 chroniący go przed pociskami 
walcówki. ’ tomiu. (S-ka) 1 i  odłamkami bomb.

jest coraz spokojniej. Kierow
cy samochodów przestrzegają i 
obowiązujących w drodze prze- (

Artyleria Armii Ludowej i o- ; pisów — tworzenie korków i za
cna ogniem, zostało zupełnie ! chotników chińskich rozmieszcza i torów uważane jest za prze -
ogołocone. Dotąd bezimienne j swoje pozycje ogniowe w re- ’ stępstwo. Prowadzi się bezlitos-
otrzymało ono nazwę i odtąd 1 jonach, które posiadają ukryte , ną walkę przeciw awariom i Korei coraz. silniejsze mrozy i
w raportach i komunikatach | podejścia i są zabezpieczone od katastrofom. Żołnierze regulują- i Amerykanie oczekują z nieukry-

' powietrznej i- lądowej obser- cy ruch stali się pełnoprawnymi wanym przerażeniem przybliża- 
wacji przeciwnika. W walce ! gospodarzami dróg. Ich rozkaz j nia się trzeciej zimy wojennej, 
przeciw bateriom przeciwlotni -( ~*-o prawo dla kierowcy. W c?a- | Jeńcy wojenni opowiadają o 
czym ustępują z zasady Amery-( s' e nalotu samolotów ruch samo-( mnożących się wypadkach de- 
kanie i ich najmici. Oni milkną chodowy trwa nadal. Wypadki; zercji z armii i o okrucieństwie 
pierwsi. ¡trafiania bomb w jadące sa-I trybunałów wojennych, które u-

. . . . . .  mochody są bardzo rzadkie. Od i siłują strachem utrzymać uoa-
iw liń L ie Cnfenfesi°w stanie spa^,taki yki niewieIkich nal" ^ ’ dyscyplinę. ’ P
•aliżować d /lunTa  ̂ a r ty le r ii (ro*bóJnic2yeh na kolumny «a-i Wstrząsają wiekowymi góra- 
\rmi?Ludowei Ataki przeciwko mwhodowe > na poszczególne ! mi wybuchy, rozbiegły się z
¡Dafer om artvierviskim T s k ła  oUta’. Siły lotnictwa "'bisowego drzemiących lasów <jzlK,e zwie-batenom a. ty lei yj kim 1 skia stanów Zjednoczonych przeszły rzęta. dawno odleciały przerażo-
dom amunicji przeprowadzane do masowych nocnyeh bomb;lr. ne ptaki. Na p o C n ,^ ,  wy^
z powietrza, kończą się zawsze dowań zaiudnj0nych punktów, i kości w porzuconym orlim
szturmoSw?ó°w0t jrdyT e^w ^paź ‘ i Amerykańskie eskadry przecho- ! gnieżdzie można spotkać jedy- 
!  .u. w. Jedynie w paz- ,dzą z niebezpiecznego teatru nie zamaskowanego wyborowe- 
dziermku b . zestrzelono, we-jdzia}ań wojennych do niszczenia ¡go Strzelca — człowieka o orlim 
dług danyc^ prasy ̂ koreańskiej; spokop^^b wsi. wzroku i nieustraszonym orlim

W działaniach . wojennych i sercu. wychowanego przez Par- 
. wojska amerykańskie przeja- . Pracy i zahartowanego w o- 

W Koreańskiej Arm ii Ludo-iw iają wiele wyrafinowanej po-!Sniu walki. Ludzie walczącej 
wej szeroko rozwinął się nich j dłości Prasa donosiła już o fak- i Korei są niezwyciężeni! 
myśliwych, polujących na wro- j tach użycia przez Ameryka- j
gie samoloty. Ci myśliwi- i nów pocisków chemicznych. Na- I SERGIUSZ BORZENKO

Ludowej, która posiada naj
większe w świecie doświadcze
nie w walce z lotnictwem od
rzutowym zmusiła Ameryka
nów do znacznego podniesienia 
pułapu swoich samolotów. W 
rejonie Checzżu, na 38 równo
leżniku, amerykańskie samoloty 
odrzutowe, postanowiły zaata
kować lotem nurkowym jedną z 
koreańskich baterii przeciwlot
niczych. Celnym wystrzałem ze
strzeliła artyleria przeciwlotni
cza samolot dowódcy eskadry.

Następnego dnia lotnicy a-

271 i uszkodzono 553 samoloty j 
amerykańskie.

merykańscy odnaleźli baterię,' śmiałkowie działają niewielki r 1 leży dodać, że zupełnie niedawno ' („Prawda", 13 grudnia 1952 r.)
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W I A D O M O Ś C I  S P O R T O W E W S T O L I  C  Y
I

m ę m  m  sg Piłkarze CWKS Ib  w finale pucharu 
Polski po zwycięstwie nad Gwardią 1:0

R ozegrany p rzed  ty g o d n ie m  we W ro c ła w iu  m ecz p ó łf in a ło w y  o pu* i W ieczorka  m e z a w in ił,  gdyż  b y ła » w ie n ie  w  i i n i l  „^n a pa d u , a le  sam j Wstępne prace na tym odcin- 
c h a r P o lsk i m ięd zy  C W K S  Ib  a G w a rd ią  k ra k o w s k ą  po 150 -m inu tow e j ¡ona  n ie  do o b ro n y . i w 30 m in . p u d łu je  z p ew n e j s y tu a c ji.  ; j*u  obliczone są na sześć tvąo-
grze za ko ń czy ł się w y n ik ie m  0:0. W ty m  sam ym  czasie K o le ja rz  W a r- ; N ie m a ły  w p ły w  na sukces C W K S  P o m im o  w y s iłk u  obu  d ru ż y n  m ecz j  . _ _  n7V rn ~ rw-,r»7nt i r n f ,u " i n^o 
szawa na bo isku  w Lodzi p oko n a ł G ó rn ik a  B y to m  3:1 i z a k w a lif ik o w a ł m ia ła  też dob ra  k o n d y c ja  fiz yczn a  i po 90 m in . g ry  ko ńczy  s ię  w y  n i-  i a n 1 ’ *** '  w
się do f in a łu .  W n iedz ie lę  14 hm . C W KS Ib  zw yc ięża jąc  po d og ryw ce  ; całego zespo łu , k tó ra  p o z w o liła  te j ;: Idem  b e z b ra m k o w y m .
G w a rd ię , w szed ł ty m  sam ym  do ro z g ry w k i f in a ło w e j. F in a ło w y  m ecz j d ru ż y n ie  w  d o g ryw ce  na s z tu rm o - j W obec tego po k r ó tk ie j  p rz e rw ie
o p uch a r P o lsk i odbędzie  się w ię c  m ięd zy  K o le ja rz e m  W arszaw a i i we a k c je  o fe n syw n e , na a ta ko w a -
C W KS Ib  w n a jb liższa  n ie d z ie lę , 21 bm . w W arszaw ie . i n ie  fa la m i.

K o le ja rz  W arszawa w y k o rz y s ta ł w czora jszą  n ie d z ie lę  d la  p rze p ro w a - j W G w a rd ii na w ysokośc i zadan ia  
dzenia o s ta tn ieg o  tre n in g u  przed  c ze ka ją cym  go spo tka n ie m  i ro zeg ra ł ' s tanę ła  je d y n ie  l in ia  ob ronna

Bieżące prace Metrobudowy
I Da końca bieżącego roku j wielką i skomplikowaną apa- 
.Metrobudowa“ ukończy roboty | raturę agregatów mrożenio- 

! przy budowie szybów 21b, i j wych, która w lutym przyszłe- 
13c, gdzie następnie będą pro- j go roku rozpocznie pracę przy 

i wadzone roboty przy dalszej | mrożeniu szybów i tub ukoś- 
| budowie chodników. ' nych dla schodów ruchomych

m ecz s p a r in g o w y  z b ra tn ią  d ru żyn ą  K o le ja rz a  P ruszków . D ru ż y n a  w a r 
szawska w y s tą p iła  z 5 z a w o d n ik a m i re z e rw o w y m i. Mecz ten  za ko ń czy ł 
się w y n ik ie m  t : l .  W obec tego, że w b ieżącym  ro ku  ob ie  d ru ż y n y  s to 
łeczne n ie  ro zeg ra ły  żadnego spo tka n ia  ze sobą s ta w ka  m eczu n ie 
dz ie lnego  herlz ie  n ie  ty lk o  p uch a r P o lsk i a le  także  w a lk a  o p ry m a t p i ł 
k a rs k i w  s to lic y .

k tó re j o p ró cz  J u ro w ic z a  w y b i ja l i  
się S zczurek  i F la ne k , d ezo rg a n i
zuj o r» o Lr r* i o n an a « tn i5 ń \żu ją c  a k c ję  n a p a s tn ik ó w  C W K S  i 
u t ru d n ia ją c  Im  o dd a w an ie  s trza łó w . 
N a tom ia s t b lado  w yp a d ła  lin ia  po
m ocy. k tó ra  ź le  p iln o w a ła  p rz e c iw 
n ik a  1 podaw ała  p i łk i  na oślep. 
B łędem  b y ło  k ie ro w a n ie  każde j p i ł 
k i do K o h u ta , k tó r y  dob rze  p iln o - 

w o js k o w e j, k tó ra  w  p rz e k ro ju  ca- j w a n y  e7 z d u ń s k ie g o  i K o ry n ta  
łego s p o tka n ia  b y ła  lepsza.^ jszcze- p rze p ro w a d z ić  żadne j ak-

’ ...... «««« u cj j  soj owej

W Zakopanem odbywa się wspólny oboz treningowy czołowy1 -h 
narciarzy NRD i Polski, przygotowujących się do s t a r t u  
w Akademickich Mistrzostwach Świata Na zdjęciu widzimy ich 

w czasie odpoczynku przy szałasie na Kalatówkach
Foto C AF

Drmjie zwycięstwo hokeistów CSR w-JS/.uerji
S Z T O K H O L M . R ep rezentac ja  ho- ; (0:0. 3:2. 2:2). P ie rw szy  mecz. roze- 

k e io w a  C zechos łow ac ji p okona ła  w | g ran y  w  o ia te k , w y g ra li Czecho- 
m eczu re w a n żo w ym  S zw ecję  5:4 I S łowacy 6:5.

Przegotujmy się lepiej do narad 
wojewódzkich i powiatowych

1 C W K S : K łacze k , K o ry n t .  Z le liń -  's ie  p ó łg o d z in n e j d o g ry w k i. Z w y c ię 
s k i. B u d z y ń s k i, W ieczorek , B ie n ie k , s tw o  p iz .ypad lo  zasłużen ie  d ru ż y n ie  
S ąsiadek. G ó rsk i (Janeczek). Szym- 

i b o rs k i O le jn ik ,  G la jc a r.
: G w a rd ia : J u ro w ic z . S n o pko w sk i. i g o ln ie  w  l in i i  pom ocy i napadu 
¡S zczu rek , F la ne k , S liz o w s k i, Ję d rys . D z ię k i tem u C W K S  m ia ł w ię c e i 2
; K o taba. Jaśkow sk i. K o h u t (P a tko io ). g ry , 3 b y ły  n aw e t o k resy , k ie d y
i K o śc ie ln y . Rogoża. o b ro ń c y  gospodarzy p rz e b y w a li na ____
i W idzów  ok. 10 tys. Sędzia ob  po lu  p rz e c iw n ik a , zepchn ię tego  na ™entc\vv e m o c jo n u ją c y c h . .
: S p e rlin g  i  Łodz i. | ¡ in ie  ob ro n n e  B r a m k a . i  G w a rd ii ! b y ło  do p rz e rw y  d o lic z y ć  sie 1° od-

I ty m  razem  na s ta d io n 'e  W P w  j J u ro w ic z  d z ie ln ie  się s p isyw a ł > .d a n ych  s trza łów  
¡W arszaw ie  p ow tó rzo n y  p ó łf in a ło w y  j b y ł obok o bro ń có w  s tacza jących  j W d ru g ie j części m eczu c w k s  

mecz o p uch a r P o lsk i m ięd zy  ! c ię żk ie  w a lk i o n iedopuszczan ie  na- ma w ię c e j z g ry  W m ie jsce  G ó r-
C W K S  Ib  a G w a rd ią  ~  K ra k ó w , w p a s tn ik ó w  C W K S  do s trza łu  je d n y m  | sk iego  w cho d z i na bo isko  Janeczek^
n o rm a ln y m  czasie za koń czy ł się z lepszych z a w o d n ik ó w  d ru ż y n y
bezb ram kow o , a ro zs trzyg n ię c ie  na- k ra k o w s k ie j.  B ra m k i s trz e lo n e j w
s tą p iło  d op ie ro  w  17 m in u c ie  w  cza- 'p ię k n y m  s ty lu  przez p om o cn ika

W p ie rw sze j 4 5 -m in u to w e j części 
'n a  meczu gra  b y ła  ospała, b ra k ło  m o- 

- ----- - - ----- T ru d n o

n ieco  p óźn ie j ró w n ie ż  G w a rd ia  
zm ien ia  K o h u ta  na P a tko lę . Jane 
czek w p ro w ad za  n ie w ą tp liw ie  o ży -

nas tę pu je  d o g ry w k a  2 x  15 m in  
Zespó ł w o js k o w y c h  p o d e jm u je  grę  
z now ą  e ne rg ią , w id a ć , źe jes t 
m n ie j zm ęczony a n iże li d ru żyn a  
p rz e c iw n ik a . A k c je  o fe n syw n e  
C W K S  są częstsze i  J u ro w ic z  co
raz częście j in te rw e n iu je .  M im o  to  
p ie rw szy  k w a d ra n s  g ry  u p ły w a  
znow u b ezb ra m ko w o , zw łaszcza, że 
Janeczek po raz d ru g i z k i lk u  m e
tró w  n ie  m oże t r a f ić  do b ra m k i 
D o p ie ro  po z m ia n ie  pól w  17 m in  
p ra w y  p om o c n ik  C W K S  W ieczorek

! Obecnie trwają intensywne 
! przygotowania do mrożenia 
i gruntu na szybach la. 13a i  17a.

roku przystąpi się do ich głę- 
biehia.

„Metrobudowa“ gromadzi

na stacji „Śródmieście“ .
W przyszłym roku zastoso

wane będą także nowe urzą
dzenia przy robotach szybo
wych. K latki wyciągowe, które 
zastąpią dotychczas używane 
kubły przyśpieszą tempo prac 
przy budowie warszawskiej ko
lei podziemnej. (js)

W  dążeniu do wysokiej jakości 
produkcji

Z Warszawskich Zakładów | trzy poprzedniczki t  tej samej 
Przemysłu Odzieżowego - 2, wy- j taśmy. Likwidowanie braków i 
słano niedawno kilkunastooso- j dokonywanie poprawek odbywa 

sam podp row adza  piłkę na od ie - bową wycieczkę do Zakładów i się natychmiast, 
kitfe p2iU \v  eómym lew yiTro^ i Odzieżowych im. Więckowskie-j W ten sposób, w Zakładach 
b ra m k i. N areszcie  ie s t zasłużona | go w Łodzi. Odzieżowych im. Więckowskie-
b ra m ka . Uczestnicy wycieczki, przodu- go w Łodzi załoga zmniejszyła
bWoZOStiuź d0tyikoCa fo rm a ln o śc ią  I W y  pracownicy WZPO-2, inte- i ilość poprawek pokontrolnych z 
W p ra w d z ie  G w a rd ia  ze rw a ła  się do j resowali się stosowanymi tam j 60 na 2 procent.
a ta k u , u s iłu ją c  w y ró w n a ć , a le  b y 
ło  to  ju ż  ponad je j  s i ły  1 os ta tecz
n ie  s p o tka n ie  z a ko ń czy ło  się w y 
n ik ie m  l:o  d la  C W K S .

Sędzia S p e rlin g  d o b ry .
L tn .

Na  r i n g a c h  I i II l i g i  b o k s e r s k i e j
j S p o tka n ie  
i b okse rsk ie j

3 m is trzo s tw o  
w arszaw sk ich

I lieri ! 
r y w a li j

rzów ) 20:0. pon iew aż S ta l n ie  w y -  | w S łup sku  m ie jsco w a  G w a rd ia  i ostatniej chwili. A gdy przyszły 
s ta w iła  m in im u m  8 z a w o d n ik ó w  do p okona ła  S ta l (W ro c ła w ) 13:7 . spotkania O mistrzostwo ligi,

C W K S  i G w a rd ii za koń czy ło  się ■ w a lk i.  (3 b okse rów  S ta li:  B a z a rn ik . j w Szczecin ie  w arszaw ska  S p ó jn ia  
zw yc ię s tw e m  C W K S  12:8. N a jła d -  j M e rk ie l I N ow a ra  m ie li nadw agę), p rzeg ra ła  z G w a rd ią  (Szczecin) 7:13.

: s s > i  * s s u .  l ?s : i j u g n a  ■ s s r & s ®  i *
z y t “ m in im a ln ie  K tu z a  (C W K S ). ; o w k s  na p ie rw s z y m  m ie js c u ): Pięściarze Stali Chorzów
czer P!fabo Kuk ie r  Swaiciy^ chao- i K a rg ie r  w y g ra ł w . o „  G re ń  p rze - . pr2egraU walkowerem W meczu cze.i stano. K U K ie r w a ic z y i cnao g ra j  z G u ra w s k im . K o ło d y n s k i w y - I  ^  _ m r T / a  t , , k u *,
ty c z n ie  i in k a s o w a ł z b y t dużo c io 
sów. To  samo d o tyczy  P ió rk o w s k ie -

W ca łym  k ra ju  o d b y w a ją  się 
obecn ie  w o je w ó d z k ie  n a ra d y  a k ty 
w u  sportow ego, przenosząc w te ren  
te z y  c e n tra ln e j n a ra d y  w arszaw 
s k ie j.  N a ra d y  te  m a ją  poważne za
d an ie  — zapoczą tkow ać zm ianę 
s ty lu  p ra c y  w  naszym  ru c h u  sp o r
to w y m , podnieść ją  na w yższy po
z io m , z m o b ilizo w a ć  a k ty w  do 
z w ie lo k ro tn ie n ia  w y s iłk ó w .

N a ra d y  te  m a ja  wskazać a k ty 
w o w i n a jw a żn ie jsze  zadan ia, w ła 
śc iw e  danem u te re n o w i, m a ją  
p rz y c z y n ić  sle w p ie rw szym  rzę
dz ie  do o ż y w ie n ia  dz ia ła ln o śc i kó ł 
sp o rto w y c h  p rzy  zak ładach  p racy , 
do p odn ies ien ia  na w yższy poziom  
osiągn ięć s p o rto w y c h , do w ła ś c i
wego u s ta w ie n ia  w . f. w  szko łach , 
rio energ icznego  za jęc ia  sie ro zw o 
je m  sp ortu  na w ie lk ic h  b ud ow lach  
s o c ja liz m u , do u ru c h o m ie n ia  is tn ie 
ją c y c h , a n ie w y k o rz y s ta n y c h  re 
z e rw  w  naszym  ru c h u  s p o rto w y m , 
w reszc ie  zw ró c ić  m a ją  uwagę in 
s ta n c ji p a r ty jn y c h , ze te m p ow sk ich  
1 z w ią z k o w y c h , rad n a ro d o w ych  1 
k ie ro w n ic tw  za k ła d ó w  p ra c y , na

s ta w ic ie le  in s ta n c ji p a r ty jn y c h , ze
te m p o w sk ich  i z w ią z k o w y c h , co 
n ie w ą tp liw ie  p rz y c z y n i się do tego, 
że a k ty w  s p o rto w y  zna jdz ie  u n ich  
codzienną pom oc w sw e j p racy .

N a ra d y  w y k a z a ły  je d n a k  ró w n ie ż  
pew ne b ra k i. Na p ó łm e tk u  a k c ji  
dobrze  będzie na n ie  w skazać, by 
ustrzec przed n im i dalsze nara d y .

N ie wszędzie ra d y  narodow e w łą 
cz y ły  się a k ty w n ie  do a k c ji  pod 
noszenia na w yższy poziom  naszej 
k u ltu r y  f iz y c z n e j. Podczas gdy  np. 
we W ro c ła w iu  narada o tw ie ra ł 
p rzew o d n iczą cy  W o je w ó d z k ie j Ra
dy  N a ro d o w e j, w  L u b lin ie  na na
ra dz ie  n ie  b y ło  żadnego p rzedsta 
w ic ie la  W o je w ó d z k ie j R ady N a ro 
d ow e j. m im o , że stan w ycho w a n ia  
fizycznego  i sp o rtu  w ty m  w o je 
w ód z tw ie  je s t bardzo  z ły .

W d y s k u s ji z b y t często t ra f ia ją  
się a k c e n ty  bezradnego b iado len ia , 
n ie  zawsze d y s k u ta n c i z a jm u ją  się 
za sadn iczym i te za m i re fe ra tó w , n ie  
zawsze m ó w ią  o p racy , o s iągn ię 
c iach  I b raka ch  k o n k re tn y c h  k ó ł

g ra ł z G u ra w s k im , K o ło d y ń s k i w y -  j ^ ~  T u h l i n
p u n k to w a ł B a za rn ika , K o w a le w s k i mistrzowskim z  O W K ^  L U O l i n  
p rz e g ra ł z M a rk ie le m , Z a z d ro ś c ić - j 0 :20 , gdyż nie po tra fili wy Sta- 
s k i p rze g ra ł z R odak iem , N itz le r  i ^o spotkania minimum

1 ottnm R o d n ik ó w  Trzeć u re- 
w y p u n k to w a ł N ow are , F ra n e k  z w y -  ; prezentantÓW Stali miato nc.ci 
c ię ż y ł przez d y s k w a lif ik a c ję  U rb a - ; wagę, a dwaj z nich to w ielo -  

B aczew sk i z d o b y ł p u n k ty  i k r o t n i  reprezentanci Polski —  
jj, : Bazarnik i Noumra.
* Czego sygnałem jest ten lu-

G D A N S K . M ecz m ie js c o w y c h  ze- bełski walkower?

m aka 
w . o.

go, k tó r y  w a lc z y ł p rzy  ty m  n ie 
czysto i p rzeg ra ł n iespodz iew an ie  
z dość p ry m ity w n y m  W iszem .
W o źn iak  i G ościański m ie li s łabych  
p rz e c iw n ik ó w  i z a k o ń c z y li sw o je  
w a lk i przed czasem.

W y n ik i w a lk  (na p ie rw szym  m ie j
scu za w o d n icy  C W K S ):

K u k ie r  w y p u n k to w a ł P o tock iego .
W oźn iak  w y g ra ł przez t.k .o  w  I 
ru nd z ie  z Ł a p iń s k im . K ru ża  p oko 
n a ł T yczyń sk ieg o , S oczew ińsk i 
p rzeg ra ł z K a flo w s k im , R osiak 
p rzeg ra ł z K om udą . S tan i ko  w sk i 
przegra* ? P iń s k im . K u p c z y k  z w y 
c ię ż y ł B a ru ta . P ió rk o w s k i p rze g ra ł 
z W iszem . G rze la k  z d o b y ł p u n k ty  
w. o.. G ościański w y g ra ł przez 
poddanie  się B u d z ił ły  w  T ru n d z ie

&  W B ydgoszczy K o le ja rz  : n w i a ^ d "
L U B L IN . W L u b lin ie  O W K S  w y -  , goszęz) pokona) B u d o w la n y c h  ( P o - 1«» , ,

metodami pracy, a w szczegół- j Obecnie, podobne wspólza- 
ności prowadzonym wspótza- j wodnictwo wprowadza u siebis 
wodnictwem pod hasłem: „100 j i załoga WZPO-2, której po- 
procent jakości przy zero po-j prawkl pokontrolne w gotowej 
prawek“ . j produkcji stanowią-jeszcze oko-

Współzawodnictwo to ma no- I ło 50 procent, 
we formy organizacyjne polega-j Nową formę współzawodnic
zące na tym, że co czwarta pra- twa w: WZPO-2 pierwsi zasto- 
cownica przy taśmie jest społe- soWali pracownicy z taśmy 411. 
czną kontrolerką. Kontroluje ona j z działu majstra Woszczyńskie- 
pracę wykonaną przez swoje ■ go. Cm )

; koło, które powinno mieć bo- ------— -————
i gate rezerufy ludzkie, nie po- 
tra fi skompletować pełnej d ru 
żyny \ Na naradzie wytwórczej w ! będą oddawać roboty bez uste-

O zlej pracy sekcji świadczy Zarządzie Robót Wykończenie- : rek. 
również fakt, ze nie wychowa.- \ wycf, Produkcji Pomocniczej j Szturmowe brygady okuwa
ła ona Bazarnika i  Nowary, któ. i zBM-5 (ul. Podlaska 7) była o- i czy ZBM-5 rozwinęły duże tem-

Sztiirmowe brygady oku w a czy w ZBM-5

rym  jako rutynowanym zawo- mawiana sprawa robót pra - i po w pracy. I tak np. trzy-

Jest on przede wszystkim  
sygnałem złej pracy kierowni
ctwa sekcji pięściarskiej Stali

zagadnien<» w . f. i s n o rtn . na s p o rto w ych  p rzy  zak ładach  p racy. 
Jego w ie lk ą  ro lę  w p rz y g o to w y w a - lu b  ich  s e k c ji s p o rto w y c h . N a rw ie - 
n iu  społeczeństw a do p ra c y  1 j ’  ’
o b ro n y

C zy p rzep row adzone  Ju t d o ty c h 
czas n a ra d y  s p e łn iły  w p e łn i te  za
dan ia?

W w iększości w y p a d k ó w  — tak .
N a ra d y  z g ro m a d z iły  lic z n y  a k ty w , 

p rz e d s ta w ic ie li k ó ł, lu d o w y c h  ze
spo łów  s p o rto w y c h , rad  o k rę g o 
w y c h  zrzeszeń, s e k c ji s p o rto w vch  
itc l. A k ty w  ten  n ie m a l wszędzie 
b ra ł ż y w y  u d z ia ł w o bradach , t r a f 
n ie  za b ie ra ł głos w  d y s k u s ji nad

lu  zebran iach  p rzed s taw ic ie le  le p ie j 
p os ta w io nych  k ó ł n ie  d z ie l il i  się 
sw y m i d ośw iadczen iam i z p ra cy , 
n ie  daw 'alt In n y m  p rz y k ła d ó w , ja k

g ra ł w a lk o w e re m  ze S ta lą  (C ho- znań) 12:8

Z kraju i
W alk i w  lidze koszyków ki

spotów  G w a rd ii i  K o le ja rz a  n ie  o d 
b y ł się.

I I  L IG A  BO KSE R SKA
W sp o tka n ia ch  b okse rsk ich  o n i l -  i szego już czasu kulała piaca 

s trzo s tw o  r t  l ig i  uzyskano  naste- j nad urnasowieniem sportu pię- 
p u ją ce  w y n ik i :  ściarskieoo, szerzył się ku lt dla

W  B ydgoszczy _ K o je j a r z _ J B y d - : które jak 'w skazu je
przykład z Lublina zawodzą w

dnikom ła tw ie j jest w zasadzie j cochłonn.ych. M. in. poruszono ] osobowa brygada tow. Kalinow-
rrwnież sprawę braku okuwa- j skiego zmontowała w ciągu 
czy do drzwi i okien, co było po- i jednej zmiany 33 szafki pod- 
wodem opóźniania terminów, i ok’enne.

W toku dyskusji zdecydowa- j Przez pierwszy miesiąc współ- 
no utworzyć brygady szturmo- j zawodnietwa, brygady szturmo
we, do których natychmiast | we osiągnęły bardzo dobre wy- 
zgłosili się okuwacze z brygad | r.iki. Brygada tow. Kalinow- 
tow. tow. Kalinowskiego, Pol- ; skiego wyrobiła średnio 411 pro- 
kowskiegc i Olędzkiego. Bryga- | cent normy, brygada tow. Pol- 
dy te wpisały się do książki j kowskiego — 338 i brygada 
współzawodnictwa zespołowego ; Olędzkiego — 314 procent nor- 
i złożyły list gwarancyjny, że I my. (w)

kontrolować swą wagę, ale któ
rzy najwidoczniej nie przygoto
w yw a li się do meczu jak nale
ży, nie kontrolowali swej wa
gi, lekceważąc start w  bar
wach swego koła.

■Rada Okręgowa Stali na Ślą
sku zrobi dobize, jeśli wniknie  
głębiej w pracę Stali Chorzów

Chorzów. W kole tym  od dłuż- i  przy okazji wyjaśni powody
' ostatniego niedbalstwa. Nie
dbalstwa, które nie może mieć 
miejsca, bo nie ty lko  świadczy 
ono o złym stylu pracy, ale jest 
antypropagandą sportu, (gw)

ze świata w kilku wierszach

W n iedz ie lę , 14 bm . w  s p o tka 
n iach  lig i k o s z y k ó w k i w y n ik i  b y ły  
następu jące :

G rupa I :  S ta l (P ozna*) - — W łó k 
n ia rz  (Łódź) 62:59 (35:28). W n o r-

ro zw ią zyw a ć  tru d n ie js z e  zagadn ie- , m a i nyrri czasie w y n ik  b rz m ia ł 54:54 
nla.

W n a jb liż s z y m  czasie odbędą się
dalsze n a ra d y  w o je w ó d z k ie  i po
w ia to w e . W szyscy, k tó rz y  wezm ą 
w  n ic h  u d z ia ł, muszą się le p ie j 
p rzygo tow a ć , musza u n ik n ą ć  w ska 
zanych  p ow yże j b łędów , ta k , by 
n a ra d y  s p e łn iły  w  pe łn i swą ro lę .

p o l« k i ju n io ró w ), 100 m st. d o w . — • spo łów  G ó rn ik a  z Z abrza  i B y to m ia  
W ilk o s z e w s k i (C W K S ) 1:02,5 ( re k ro d  za koń czy ! się n ie o c z e k iw a n y m  z w y - 
P o ls k i ju n io ró w ) , 50 m  st. d ow . — t e tęstw em  Zab rza  o.*. ( !•!)•
M ro c z k o w s k i (C W K S ) 0:27,0.

S pośród k o b ie t n a jle p szy  w y n ik  
u zyska ła  K o w a le w ska  (S p ó jn ia )
100 m  st. dow . — 1:18,0.

Praga —  Łódź 5:1 i 5:0 
w  tenisie sto łow ym

LO D Ź. M ięd zyn a rod o w e  s p o tka n ie  
w te n is ie  s to ło w y m  P raga  — Łódź 
p rz y n io s ło  p o d w ó jn e  zw yc ię s tw o

na ogó ł dobrze  n rz v g o to w a n y m i j by  za po czą tko w a ły  powszechną po- 
re fe ra ta m l p o d s ta w o w y m i. W na- p raw e  w s ty lu  p racy  naszego ru - 
radach  c z y n n y  u d z ia ł b ra l i  p rzed - chu «portow ego , (gw)

Korpspondpnc i spo r tow i pi<tzq:

Czy lak ma uyijladac upieką rady narodowej 
nad w. i. i sporłem?

P rzed  ro k ie m  rozpoczą łem  pracę 
n3 p c lu  s p o rto w y m , dochodząc do 
s ta n o w iska  p rzew odn iczącego  M ie j
sk iego  K o m ite tu  K u ltu r y  F izyczn e j 
w  S tupsku  P oczą tko w o  M ie js k a  Ra
da N arodow a  w  S łup sku  dała  d la  
M K K F -u  p o k ó j, z a o p a tru ją c  je d n o 
cześnie k o m ite t w  m a te r ia ły  p iś m ie n 
ne. P óżn ie i je d n a k  s y tu a c ja  pogor
szy ła  się. Obecna s iedz iba  K o m ite tu  
K u lt u r y  F izyczn e j w  S łup sku  z n a j
d u je  się na poddaszu w m a ły m  po
k o ik u , w  k tó ry m  n ie  m ożna p rze 
p ro w a d z ić  żadnego ze bra n ia . N ie 
m ożna dop ro s ić  się  o za in s ta lo w a n ie  
z a m k ó w  do szaf i b iu rk a . Rada N a
ro do w a  m e za p e w n iła  K o m ite to w i 
K u l t u r y  F izyczn e j żadnego budże tu  
a p o b o ry  d la  m n ie . ja k o  d la  p rzew o-

w arszaw sk iego  K o le ja rza  
k ieg o  W łó kn ia rza  

W g ru p ie  U obok d ru ż y n y  C W K S  
do f in a łu  k a n d yd a ta m i są cz te ry  
zespo ły : S p ó jn ia  (Łódź), S pó jn ia  
(G dańsk). K o le ja rz  (P oznań) i O gn i- 

dn iczącego K K F  są w yp ła ca ne  nie- ; WQ (K ra k ó w ), 
re g u la rn ie . W obec b ra k u  ja k ic h 
k o lw ie k  fu n d uszy  dz ia ła ln o ść  o rga 
n iz a c y jn a  je s t n ie s łych a n ie  u tru d 
n iona .

Jestem  m ło d y  i p ragnę  z ca łych  
s ił p racow ać d la  dob ra  naszej k u l
tu r y  fiz y c z n e j. P ragnę  współzawod,- 
n iczvć  z in n y m i k o le g a m i, p rzew od 
n iczą cym i P K K F -ó w  na polu  roz
w o ju  naszego s p o rty , ale w y d a je  m i 
się, że praca  ta , b y  da ła  re z u lta ty , 
m usi b yć  o toczona tro s k liw s z ą  o p ie 
ka  ze s tro n y  M ie js k ie j Rady N a 
ro do w e j w  S łupsku .

J A N  Ż A B IŃ S K I 
P rzew odn iczący  M K K F  

w S łupsku

K o le ja rz  (W arszawa) -  G w a rd ia  
(K ra k ó w ) 56:53 (30:28) W n o rm a l
n y m  czasie uzyskano  w y n ik  53:53 

G rupa  II:. C W K S  -  K o le ja rz  (P o
znań) 63:47 (22:24)

O g n iw o  (K ra k ó w ) — AZS (W a r
szawa) 70:51 (37:28)

S p ó jn ia  (Łódź) -  S pó jn ia
(G dańsk) 52:68 (30:32> tó w n a . w y g ry w a ją c  t . .

W g ru p ie  I poznańska S ta l za- j (21:18. 18:21, 21:16) 
p ew n i!»  już  sobie m ie jsce  w f i  na-. I S rach z a w o d n ic z k i C zechos łow ac ji 
ło w y c h  ro z g ry w k a c h . O bok S ta li | z w y c ię ż y ły  p ew n ie . V y h n a n o \s k a  
ka n d y d a ta m i do fin a łu  są d ru ż y n y

M istrzostw a CRZZ 
w  zapasach zakończone

G D A S S K . W n ie d z ie le  14 bm . za- 
k o ń c z y ł się w  G dańsku  2 -d n io w y  
tu rn ie j  zapaśn iczy  o m is trzo s tw o  
z w ią z k o w y c h  zrzeszeń s p o rto w ych  
Na p o d k re ś le n ie  za s łu g u je  fa k t. że 
w  m is trzo s tw a ch  s ta rto w a ło  w ie lu  
m ło d y c h  za w o d n ik ó w . •

W k o n k u re n c ji in d y w id u a ln e j ty -

łódz-

Dwa rekordy Polski 
ju n io ró w  w  p ływ a n iu

W n ie d z ie le  H  bm . na p ły w a ln i 
A W F  w W arszaw ie  o d b y ły  się za
w od y  e lim in a c y jn e  z u dz ia łem  n a j
lepszych za w o d n ik ó w  s to lic y  W 
zawodach ty c h  p ły w a c y  ub ie g a li 
się o u d z ia ł w  re p re z e n ta c ji W a r
szawy, k tó ra  >vystąpi w P ucharze  
M iast. _

N a jlepsze  re z u tła ty  w zawodach 
u z y s k a li:

na 200 m st klas. A m ężczyzn -  
B e ren tow ie?  (C W K S ) 2:54,8 (re k o rd

gościom . W k o n k iire n c .it k o b ie t P t a- i tu }y  m is trz ó w  z d o b y li (w  k o le jn o ś c i 
sa w y g ra ła  5:1. J e d y n y  o u n k t d la ! w ag ); S adow sk i (W łó kn ia rz ). B u - 
d ru ż y n y  łó d z k ie j, zd ob y ła  S zm id  ■ j dzvń s k i (U n ia ). T o b o ła  (G ó rn ik ) . Da- 

z G ra vko va  2 :1 1 brówełcl (B u d o w la n i). S za jew sk i 
(S p ó jn ia ). Reda (B u d o w la n i) . K s iaż- 
k ie w ie z  (O gn iw o ). M ic h a ls k i (B udo 
w la n i) .

W k la s y f ik a c ji  d ru ż y n o w e j z w y 
c ię ż y li B u d o w la n i — 49 p k t. p rzed 
W łó k n ia rz e m  — 45 p k t. i G ó rn ik ie m  
— 41 p k t.

S zm id tów n a  2:9 (21:11. 21:141. V yh* 
nanovska  — G u z ik ó w n a  2:0 (21:16.
22:29'. lJ ru s k o v a  -  H e in d n c h ó w n a  
2:0 (21:13. 21:13). G ra v k o v a  — H e in - 
r ic h ó w n a  2:0 (21:17. 21:9). H rusko va  
— G u z ik ó w n a  2:0 (21:12, 22:2(1).

W k o n k u re n c ji  m ę sk ie j Czecho - 
S łowacy z w y c ię ż y li 5:0 bez s tra ty  
seta. W y n ik i:  S lip e k  -  K ry g ie r  2:0 
(21:7. 21:13). V y h n a n o v s k y  — G ai
2:0 (21:17. 21:15). S ttp e k  -  G a j 2:0 
(21:10, 21:19). Vana — K ry g ie r  2:0; 
(21:1!. 21:14). Vana — A rb ach  2:0 
(21:12. 21:17).

Tow arzyskie  
mecze p iłka rsk ie

W R O C ŁA W  W Ś w id n ic y  w to w a 
rz y s k im  m eczu p iłk a rs k im  ch.orzow- 
ska U n ia  pokona ła  m ie jsco w ą  s ta l i 
4:1 (4:1). Po d w ie  b ra m k i dla u n i i  | 
zd o b y li P iz e c h e rk a  i B re jte r .

K A TO W IC  E. W B y to  n iu  to w a rzy - ! 
sk i mecz p iłk a rs k i I i- l ig o w y c h  ze- ■

Sludcnrki zespół amatorski Politechniki w pracy
Studenci uczelni warszaw

skich biorą żywy udział w pra
cy kulturalno - oświatowej na 
terenie woj. warszawskiego.

Ostatnio studenci Politechni
ki Warszawskiej zorganizowali 
z okazji IV Zjazdu TPPR wy
jazdy do Przasnysza, Ciechano
wa, Miawy i Makowa zespołu

z im o w y m  P ucharze  M ias t. W za- 
w odach  uzyskan o  w ie le  d o b ry c h  
w y n ik ó w :

400 m st. dow . m ężczyzn — C zu
bak (O gn i w o -B y  tom ) — 5:18,0, 200 
m  st. k las. — K u k lo k  (S ta l) 2:40,0,
100 m st g rzb ie t. — Sam bała (S ta l)
1:11,2, 100 m st. m o ty l.  — ’ K ra s k a  
1:12,6. W śród k o b ie t na jlepsze  w y 
n ik i  m ia ły :  C e ln e ró w n a  100 m  śt. 
g rz b ie t. — 1:20,8 o raz  B ro ló w n a  na 
400 m  st. dow . — 6:23,1.

B rno  m istrzem  CSR 
w  koszykówce m ęskie j

P ltA G A . W n ie d z ie lę  14 bm . za
k o ń c z y ły  sie m is trz o s tw a  CSR w  i f  ( i r z p e o r e k  S r a w e r  B a l-
koszyków ce  m ężczyzn. W d e c y d u ją - | ‘  . i .  « r z e g o r .K ,  g ia w e r
c y m  o ty tu le  m is trz o w s k im  sp o tka - j cęrzaK 
n iu  B rn o  p o ko n a ło  P ragę 39:35.

amatorskiego pieśni, recytacji i  
tańca. Zespó} ten istnieje przy 
komitecie uczelnianym TPPR. 
W skład jego wchodzą także 
studenci - Koreańczycy.

Występy zespołu spotkały się 
z serdecznym przyjęciem m ie j
scowej ludności.

(w j)

Mennica Państwowa wykonała plan roczny
Załoga Mennicy Państwowej | którzy w początkach grudnia

wykonała zadania produkcyjne 
1952 roku w 100,3 procenta na 
godz. 14.30 dnia 12 grudnia.

Doskonale wyniki w pracy 
osiągali: tokarz Kalinowski,

Jabłoński,

br. wykonali już zadania pro
dukcyjne, przypadające na nich 
W Planie 6-letnim.

Dział emalierni majstra Płu
dowskiego wyrobił 278 procent 
normy.

( w )

A

D rug ie  zwycięstwo 
hokeistów  G órn ika

B Y D G O S Z C Z . W rew a n żo w ym  
sp o tk a n iu  h o k e jo w y m  G ó rn ik  (Ja
noty) p o n o w n ie  p ok o n a ł k o m b in o 
w aną  d ru żyn ę  b yd g o sk ie j G w a rd ii 
i K o le ja rz a  (T o ru ń ) 3:2 (3:0, 1:0, 1:2).

E lim inac je  
p ływ aków  śląskich 

przed Pucharem M iast
K A T O W IC E . Na basenie k ry ty m  

w Pałacu M łodz ieży  w  K a to w ica ch  
o d b y ły  się  zaw ody e lim in a c y jn e  
p ły w a k ó w  Ś ląska, m a jące  w y ło n ić  
z a w o d n ik ó w  rlo d ru ż y n y  rep re ze n 
ta c y jn e j.  k tó ra  s ta rto w a ć  będzie w

/Szachowe m istrzostw a 
i ZSRR

Niedopuszczalna produkcja braków
Do Zjednoczenia

W m is trz o s tw a c h  szachow ych  j tw a  M ie jS K ie g o  n r  
ZSRR d o g ry w a n o  odłożone p a rtie .

T a jm a n o w  p o ko n a ł K o n s ta n tin o - 
po lsk iego , S m ys łow  w y g ra ł z Sue- 
tin e m , K a s p a ria n  p rz e g ra ł z I l iw ic -  
k im  i M o is ie je w e m /K o n s ta n t in o p o l-  
sk i p rz e g ra ł z I l iw ic k im ,  G o lde n o w  
z L ip n ic k im , B yw szew  z K o rc z n o - 
je m . R em isem  z a k o ń c z y ły  się p a r
tie : B o tw in n ik  — S m ys łow , K aspa
r ia n  — H e lle r , A ro n in  — S im ag in .
Bez w z n a w ia n ia  g ry  zg od z ili s ię na 
re m is  B o tw in n ik  z L ip n ic k im . To- 
łusz p rz e g ra ł t  B ro n s z ta jn e m  w  za
le g łe j p a r t i i  z 9 ru n d y .

W ro z g ry w k a c h  p ro w a d z i T a jm a 
now  — 8 p k t., B o tw in n ik .  H e lle r  i 
K o rc z n o j m a ją  po 6,5 p k t., B o le - 
s ła w s k i i M o is ie je w  po 6 p k t.,
B ro n s z ta jn  — 5,5 p k t.

R o z w ija jm y  sport na naszych budow lach  
soc ja lizm u, czerp iąc p rz y k ła d y  

z dośw iadczeń radz ieck ich
Istnieje doniosły fragment na

szego budownictwa socjalistycz
nego, mianowicie wielkie bu
dowle socjalizmu, jak Nowa Hu
ta, Wesoła II, Kędzierzyn, Ja
worzno itd. Niestety, trzeba 
stwierdzić, że na budowlach tych 
wychowanie fizyczne i  sport są 
poważnie zaniedbane.

W tych nowino,wstających o- 
biektach przemysłowych planu 
6-Ietniego sport i wychowanie 
fizyczne rozwijać się musiały 

od podstaw. W nowych osiedlach 
robotniczych — miastach nie 
było tradycji sportowych, zespól 
robotniczy dopiero się tworzył 
i  to w dużej części z młodzieży 
wiejskiej, dla której do niedaw
na sport i wychowanie fizyczne 
były „żelaznym wilkiem“ . Gdy 
w tej sytuacji zabrakło jeszcze 
opieki ze strony zrzeszeń spor
towych i KKF (a nie było do
statecznej opieki), tysiące mło

dzieży, oddającej z poświęceniem 
siły sprawie budowy socjalizmu 
w Polsce, znalazły się poza za
sięgiem kultury fizycznej — nie 
znajdywały zdrowego odpoczyn
ku i rozrywki w sporcie.

Brak do tej chwili boisk, sal 
gimnastycznych, sprzętu sporto
wego, a przede wszystkim brak 
przeszkolonych społecznych in
struktorów i sędziów sporto
wych w poważnym stopniu ha
muje właściwy rozwój wycho
wania fizycznego i sportu na 
wielkich budowlach. Jaskrawym 
przykładem tego jest np. fakt 
niewykonania planu SPO przez 
wiele kól sportowych w wiel
kich zakładach.

Na konieczność szybkiej l i 
kwidacji takiego stanu zwrócił 
uwagę w swoim referacie prze-

tow.wodnicząćy GKKF, 
czek mówiąc:

„Wśród wielu  
które stoją przed nami w naj 
bliższej przyszłości, nie możemy 
nie dostrzec ważnego zagadnie
nia w ielkich budowli socjaliz
mu. Zachodzi konieczność oto
czenia najtroskliwszą opieką 
sportu i  ku ltu ry fizycznej tam, 
gdzie przebiega pierwsza linia 
frontu w walce o socjalizm w 
naszym kra ju“ .

Na tym odcinku stoją przed 
nami zadania. wymagające 
wielkiego wysiłku w pracy or
ganizacyjnej, wychowawczej i 
szkoleniowej. W tym zakresie 
dysponu.ieniy doskonałymi wzo
rami radzieckimi, gdzie na 
wielkich budowlach komuniz
mu radzieccy teoretycy i prak
tycy w. f. rozwinęli szeroką'pra
cę, która dala bardzo dobre wy
niki.

Oto jeden z. wielu przykła
dów, obrazujący w jaki sposób 
podniesiono poziom kultury fi
zycznej i sportu na wielkiej bu
dowli komunizmu — Kujby- 
szewskiej Elektrowni Wodnej.

Latem 1952 r. na budow
lę Kuibyszewskiej Elektrow
ni Wodnej została oddelegowa
na, przez Radę Wydziałową Cen
tralnego Instytutu Wychowania 
Fizycznego im. J. W. Stalina^ w 
Moskwie brygada wykładowców, 
trenerów i instruktorów w. f. 
Do zadań brygady należało:

Re- | z nich mogli po odjeżdzie bry- 
j gady, prowadzić samodzielnie 

zagadnień, j Pyacf; organizacyjną i szkole-

W akcji tej dużą pomoc okazała | W zawodach tych sportowcy 
organizacja komsomolska, s?- jKujbyszewa zajęli II miejsce 
kretarze o r g a n iz a c j i  partyjnych j w klasyfikacji ogólnej, co było 
; naczelnik oddziału polityczne- ! podsumowaniem 40-dniowej 
go. Na zebraniach Komsomołu ! pracy brygady instytutu mo
wy t vr po w ano aktywistów sporto- j skiewskiego. 35 zawodników

I mową w poszczególnych sek- 
I cjach sportowych;

przygotowanie drużyn sporto-

wych. którzy otrzymali konkret' 
ne zadania do wykonania na 
swoich odcinkach pracy i zobo
wiązani byli do składania co
dziennych raportów o przebiegu 
pracy organizacyjnej i szkole
niowej.

Przy takiej organizacji pracy
wych do wzięcia udziału w j już po 15-t.u dniach można było 
Spartakiadzie wielkich budowli przeprowadzić wewnętrzńfe za- 
komunizmu. wody ŵ pływaniu, lekkoatletyce,

. . . .  . , piłce nożnej i boksie. W czasie
40 dni pracy w  terenie  zawodów nad stadionem przele- 

Brygada z instytutu moskiew- ciał samolot, który zrzucił ułot- 
skiego przebywała w Kujbysze- J ki, nawołujące do masowego u- 
wie 40 dni. W skład brygady ¡działu w treningach i startowa- 
wchodzili wykładowcy i trene- nia w zawodach.
rzy podstawowych dyscyplin 
sportu, tj. gimnastyki, lekkoat
letyki, piłki nożnej, pływania, 
boksu, siatkówki i koszykówki.

Kierownikiem brygady był 
zasłużony mistrz sportu P. Sa- 
wostianow. który tak opowiada 
o osiągnięciach w pracy swojej 
brygady:

— Przed wyjazdem do Kuj- 
byszewskie.j Elektrowni Wodnej 
postanowiono zaopatrzyć się w 
sprzęt sportowy najlepszej jako
ści. Z pomocą przyszła dyrekcja 
instytutu 
swoich
szy sprzęt.' W pierwszych 
dniach po przyjeździe brygada 
zajęła się przygotowaniem urzą
dzeń i boisk, tak, że już po 
dwóch dniach mogli trenować 
lekkoatleci, siatkarze, bokserzy, 
pływacy i piłkarze. Po zatwier
dzeniu ramowego planu pracy 
przez kierownictwo robót i od
dział polityczny, opracowano i 

udzlefe^ierŷ otnocy'a*organiza- podano do ogólnej wiadomości 
cjom w. f. Kuibyszewskiej Elek- « g o to w y  ^ la n ^ z a )^  tremn- 
trowni Wodnej w pracy organi- 
zacyjnej i stworzenie podstawo, 
wych sekcji sportowych;

przeszkolenie sędziów spoito- 
wych i  społecznych instrukto
rów w. f„  tak. by' najzdolniejsi

Pierwsze zawody miały duże 
znaczenie propagandowe. Już 
nazajutrz zwiększyła się znacz
nie iiczba trenujących w posz
czególnych sekcjach i rozpoczęto 
intensywne, systematyczne przy
gotowania do mającej się odbyć 
w Stalingradzie — Spartakiady 
wielkich, budowli komunizmu.

G o low i do s ta rtu  
w  Spartakiadzie

Wyjazd na Spartakiadę po- 
która' wydała ze I przedziły zawody sportowe, or- 

magazynów najłep- ganizowane w każdą niedzielę, 
na których wyłoniono reprezen
tantów Ku.ibyszewskiej Elek
trowni Wodnej.

W pokwie sierpnia odbyła się 
w Stalingradzie na stadionie 
„Dynamo“ pierwsza letnia Spar
takiada sportowców wielkich 
budowli komunizmu. Przez 5 
dni trwały interesujące i stoją
ce na wysokim poziomie zawody 
sportowe sportowców — budów, 
niczych Kujbyszewskiej i Sta- 
lingradzkiej elektrowni wod
nych. Głównego Kanału Turk- 
meńskiego, Martynowskiego sy
stemu irygacyjnego, Cymliań- 
skiego hydrowęzła i  Kanału 
Wołga — Don.

gowych dla poszczególnych sek
cji.

Oprócz tego w początkach 
pracy przeprowadzono poważną 
akcję propagandową przez pra
sę, radio, afisze i pogadanki.

Kujbyszewa uzyskało I I I  klasę 
wg jednolitej klasyfikacji spor
towej, a dwie osoby zdobyły II 
klasę w pływaniu. Największym 
jednak osiągnięciem w pracy- 
brygady jest fakt, że przeszkole
ni społeczni instruktorzy i sę
dziowie prowadzą efektywną 
pracę we Wszystkich sekcjach 
sportowych. Po odjeżdzie bryga
dy do Moskwy przeprowadzono 
w Kujbyszewie wiele zawodów 
sportowych w różnych dyscypli
nach sportu, na których miej
scowi sportowcy bili swoje re
kordy życiowe.

Prowadzi się nadal systema
tyczne treningi i przygotowania 
do Spartakiady zimowej. Należy 
przypuszczać, że do następnego 
przyjazdu brygady z instytutu 
w Moskwie w okresie zimowym, 
na ęo. otrzymano zgodę Rady 
Wydziału, jeszcze bardziej roz
szerzy się i podniesie na wyż
szy poziom sport wśród 
budowniczych Kujbyszewskiej 
Elektrowni Wodnej.

W podobny sposób rozwiąza
no sprawę umasowienia i pod
niesienia poziomu sportu na in
nych budowlach stalinowskich 
w ZSRR.

Początki zawsze są trudne i 
dlatego słusznie na najtrudniej
szą pracę organizacyjną wysia
no najlepszych, najbardziej do
świadczonych teoretykÓ4v i prak
tyków wychowania fizycznego.

Możemy tak samo pracować 
i u nas

Przytoczony przykład troskli
wej opieki nad wychowaniem 
fizycznym i sportem na budow
lach komunizmu w ZSRR wska
zuje nam drogę właściwego roz
wiązania problemu umasowie
nia sportu na naszych budow
lach socjalizmu.

W Polsce mamy 4 wyższe 
szkoły wychowania fizycznego 
(Warszawa, Wrocław, Kraków. 
Poznań). Studenci tych uczelni 
w czasie ferii letnich wyjeżdżają 
na praktyki wakacyjne, obozy, 
kolonie itd. Zdarzają się wypad
ki, że nie wszyscy otrzymują 
skierowania z dyrekcji dane.j 
uczelni i szukają zajęcia w cza
sie wakacji na własną rękę. 
Wielu z nich odbywa praktyki 
bez opieki i kontroli ze strony 
wykładowców danej uczelni. W. 
wyniku czego praktyki takie nie 
przynoszą oczekiwanych wyni
ków. Dlatego w czasie ferii let
nich roku akademickiego 1953/54 
słuszne będzie zorganizowanie 
brygad studenckich pod kierow
nictwem doświadczonego wykła
dowcy danej uczelni i skierowa
nie ich do pracy na nasze bu
dowle socjalizmu.

W pracy swojej brygady te 
wykorzystają doświadczenia to
warzyszy radzieckich i należy 
przypuszczać, że podniosą na 
włąściwy poziom wychowanie 
fizyczne i sport, na budowlach, 
n,a których będą pracowali.

Do prac organizacyjnych, 
związanych z utworzeniem bry
gady i wyjazdem na miejsce 
przeznaczenia należałoby przy
stąpić jak najwcześniej, by 
przed feriami letnimi wszystko 
było zapięte na ostatni guzik. 
Obowiązuje nas bowiem zasad
nicze prawo w sporcie: „jaki 
start — taki bieg“ .

A tymczasem wszyscy odpo
wiedzialni za rozwój wychowa
nia fizycznego i sportu na na
szych budowlach socjalizmu, a 
przede wszystkim zrzeszenia 
sportowe i KKF-y pow:nnv 
wzmóc swe wysiłki dla uaktyw
nienia istniejących kół sporto
wych i dla tworzenia nowych. 
Trzeba przygotować teren tak, 
bv brygady instruktorskie miały 
już bazę dla swej działalności.

L. STEFANOWICZ

Budownic- 
4 nadeszło 

niedawno 200 metrów płytek 
glazurowych przeznaczonych 
na budowę przy ul. Foksal.

Przy rozpakowaniu okazało 
się, że około 90 procent płytek 
nie nadaje się do użytku z-po
wodu wadliwego wykonania. 
Wyprodukowane płytki są 
przykładem marnotrawstwa 
cennego materiału: glinki kao

linowej. Producentem płytek 
są Radomskie Zakłady Cerami
ki Szlachetnej i Fajansu.

Odpowiedzialnymi za dostar
czanie materiałów złej jakości 
jest, — prócz Radomskich Za
kładów. — także Przedsiębior
stwo Zaopatrzenia B. M., — 
które nie zwraca dostatecznej 
uwagi na sposób ich wykona
nia.

( j s )

Dyrekcje branżowe zamiast dzielnicowych 
w Miejskim Handlu Detalicznym

Prezydium St. R. N. powzięło 
uchwałę o reorganizacji pionu 
przemysłowego Miejskiego Han
dlu Detalicznego. Zamiast do
tychczasowych dyrekcji dzielni
cowych z nowym rokiem po
wstaną przedsiębiorstwa bran
żowe. Będzie ich 9: artykułów 
odzieżowych, artykułów włó
kienniczych, obuwia, artykułów 
perfumeryjno - kosmetycznych, 
mydlarsko - farbiarskich, go
spodarstwa domowego, użytku 
kulturalnego, opałowo - budo
wlanych i różnych.

Plan obrotu nowych przedsię
biorstw wzrosnąć ma w porów
naniu do roku bieżącego o 30.3 
procent. Sieć sklepów przemy
słowych MHD zwiększy się o 15 
procent, przy czym stan zatrud
nienia zwiększy się tylko o 8,4 
procent. Koszty rzeczowe i oso
bowe zmniejszą się o 14,8 pro
cent.

Wydajność na jednego pra
cownika powinna'wzrosnąć o 19 
procent a na sklep o 18 pro
cent. (w j)

T E A T R Y
P o ls k i '— „ In t r y g a  i  m iło ś ć "  — g. 

19. K a m e ra ln y  — „E u g e n iu s z  O ne- 
g in "  — g. 19. L u d o w y  — „R a d c y  
pana ra d c y “  — g. 19.13. N o w y  — 
„K o n k u r e n c i"  — g. 19. Pow szechny 
—„P a n n a  bez posagu“  — g. 19. 
W spó łczesny — „ Ic h  c z w o ro "  — g.
19. N o w e l W arszaw y — „M ło d o ś ć  
o lc ó w “  — g. 19. S a ty ry k ó w  — 
„ B iu r o  d o c in k ó w “  — g. 19.30.

K I N A
M o skw a  ~  „Ś m ia li  lu d z ie "  — g. 

14, 16, 18, 20. P a lla d iu m  — „W  p o 
gon i za s ła w ą “  — g. 14, 16, 13, 20. 
P raha  — „ N ie  m a p o k o ju  p od  o liw 
k a m i“  — g. 14, 16, 18, 20. Ś ląsk  — 
„ N ie  m a p o k o ju  pod  o liw k a 
m i“  — g. ]4, 16, 18, .20. A t la n t ic
— „ B u rm is t r z  A n n a “  — g. 12, 14, 16, 
18, 20. P o lo n ia  — „M a la rs tw o  h is to 
ry czn e  S u lik o w a , L e śn i w ę d ro w n i
cy, C zy w ie c ie , że... N r . 3/52“  — g. 15, 
18.30, o raz  „ C y w i l  1«  s ta d io n ie “  — 
g. 16.30, 20. S to lic a  — „Z a ka za n e  
p io s e n k i“  — g. 16, 18, 20. W —Z  — 
„U  p ro g u  ż y c ia “  — g. 14, 16, 18, 20. 
I M a j — „N ie z a p o m n ia n y  ro k  1919“
— g. 15.30. 17.45, 20. O cho ta  —„ W ie j
s k i le k a rz “  — g. 13.15, 15.30, 17.45,
20. S yre na  — „W eso łe  k u m o s z k i z 
W in d s o ru "  — g. 16, 18, 20. Tęcza — 
„N asz  ch le b  p ow szedn i“  — g. 14,
16, 18, 20. L o tn ik  — n ie czyn n e . O l
sz tyn  (W ło ch y ) — ..Za łoga “  — g.
17, 19.

P O R A N K I
S yre na  — „M u z y k a  i  m iło ś ć “  — 

g. 14.
(U w aga: re p e r tu a r  k in  p o d a je m y  

na p od s taw ie  k o m u n ik a tu  O k rę g o 
wego Z a rzą du  K in ,  W arszaw a, u l.  
Ja g ie llo ń s k a  26, te l.  (10) 44-54).

R A D I O
W T O R E K  16 G R U D N IA  

P ro g ra m  I  — n a  fa l i  1322 m .
P ro g ra m  d n ia  6.06, 15,23, W ia do 

m ości 5.05 , 6.00, 7.00, 7.55, 12.04, 16.00,
20.00. 23.00.

5.10 K o n c e r t p o ra n n y , 6.10 A u d . 
d la  w s i, 6.20 W szechnica  R ad io w a  — 
k u rs  I,  6.40 M u zyka , 7.50 K a le n d a rz  
R ad io w y , 8.00 A u d . d la  k ia s  s ta r-

szyeh szkó ł p od s taw o w ych , 8.20 K o n 
c e rt, 8.55 A u d . d la  k la s y  X , 8.30 
A u d . d la  p rze d szko li, 9.50 P rz e rw a , 
10.55 A u d . d la  k l.  I I ,  11,15 M u z y k a , 
11.43 G łos m a ją  k o b ie ty , 12.15 „N a  
sw o jską  n u tę “ , 12.45 A u d . d la  w s i,
13.00 U tw o ry  na  f le t  A . S w ie rz y ń - 
sk iego , 18.55 P rz e rw a , 15.30 A u d . d la  
dz iec i, 16.20 M u zyka , 16.45 „O d z y 
skane d z ie c iń s tw o “  — ode. p ow . M . 
B ra nd ysa , 17.05 W szechnica  R ad io w a  
— k u rs  w s tę p n y , 17.20 K o n c e r t O rk . 
R ózgi. S zczec ińsk ie j P . R. p .d . W . 
G ó rzyń sk ie g o , 18.00 S p raw o zd an ie  z 
K o n g re su  N a ro d ó w  w  O b ro n ie  Po
k o ju . 18.30 M u z y k a , 18.45 A u d . d la  
w s i, 19.00 W to rk o w y  k o n c e r t , 20.30 
W iad. sp o rto w e , 20.34 U ra ls k ie  p ie 
śn i lu d o w e , 20.45 „30 s re b rn ik ó w “  — 
s łuch . w g . s z tu k i H . Fasta, 21.50 M u 
z y k a , 22.05 F e lie to n , 22.15 U tw o ry  
Z o lta n a  K o d a ly 'e g o  z o k a z ji  70-le- 
c ia  u ro d z in  ko m p o z y to ra .

P ro g ra m  I I  — na  fa l i  367 m .
P ro g ra m  d n ia  7.50, 14.00, W iado

m ości 5.05, 6.30, 7.55, 17.00, 21.00, 23.50.
5.10 K o n c e r t  p o ra n n y , 6.10 K a le n 

d a rz  R a d io w y , 6.15 M u z y k a , 6.50 M u 
zyka , 8.00 P rz e rw a , 14.05 In fo rm a c je . 
14.10 A u d . d la  k l .  IV ,  14.30 A u d . d la  
k l .  V I I ,  15.10 A u d y c ja  l ite ra c k a , 15.30 
A u d . d la  d z iec i, 16.00 W szechnica  
R ad iow a  — k u rs  I ,  16.20 K o n c e r t  
ro z ry w k o w y  w  w y k .  O rk . M a n d o li-  
n is tó w  R ozg ł. Ł ó d z k ie j P.R . p .d . E. 
C iu kszy , 17.05 K o re sp o n d e n c ja  z za
g ra n ic y , 17.25 „Z e  s p o r tu " ,  17.30 „N a  
w a rs z a w s k ie j fa l i “ , 18.00 M u z y k a  
ro z ry w k o w a  w  w y k . d ue tu  h a rm o - 
n is tó w , 18.30 Z  c y k lu :  „W  p ra c o w 
n ia ch  u c z o n y c h "  pog , p .t. „ N im  się 
za m ie n i w  o k rę t“ , 18.40 M u z y k a  lu 
dow a w  w y k . O rk . R ózg i B y d 
g o sk ie j P. R, p, d. W . P a w ło w 
sk iego , 19.10 P ogadanka , 19.30 M u z y 
ka  i a k tu a ln o ś c i, 20.00 K o n c e r t s y m 
fo n ic z n y  w  w y k . W ie lk ie j O rk . 
S y m f. p . R. p .d . G. F ite lb e rg a , (w  
p ro g r. M o n iu szko , N o s k o w s k i), 21.30 
W iad. sp o rto w e , 21.34 K o n c e r t c h ó ru  
P . R. 21.54 M u z y k a , 22.00 S p raw o 
zdan ie  z K o n g re su  N a ro d ó w  w  O b ro 
n ie  P o k o ju , 22.30 K o n c e r t s o lis tó w  
w  w y k . W l. K ę d ry  1 J. H u p e r to w e j,
23.00 M u z y k a  taneczna — g ra  O rk . 
P. R. p.d. J  C a jm e ra , 23.20 M u z y k a  
daw na (w  p r. H aende l, G lü c k , T a r -  
t in l) .

W yd a w ca : K o m ite t 
D Ż iat p a r ty jn y  
W a ru n k i p re n u m e ra ty .
O ddziały i D e le g a tu ry  PP K  „R u c h  

B  2 '
>8-23545


